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Dwunasty dzień ofensywy 
sił wyzwoleńcz.ych Wietnamu płd. 

„ 
„ 
„ 
„ 

Na zebraniu w „Lido" 

Spadek po NSDAP 

Donkiszoci 

Milion ton syntetyku 

DZIENNlK 
1:0 DZK.I 

w poaitedz!.ałek, 10 bm. glóW1!ly c!QżąJ!' walik na !rontąch 
w~etnamu południowego sku.piał się w prowincjach polo· 
żony<eh na. południe od Quaing T.ri, a zwlaszcza w rejonie 
H,oo i Da Na.ng.u oraz w rejonie sajg.ońS!kim. NasllUy s:ę 
wa•lki w &trefie na. póŁnoc od Sajg{)QlU. SilY wyzwoleńcze 
w tej ostaitruej stręfie zrle>byly dwie bazy wojsk sajgo11-
S!kicll., a mia•now:Jde w C!ltll Da.ng i w Th:Len Ngan. · Lotni· 
ctwo amerykańskie n&dail doikonuje matSowy<eh nalotów na 
Wietnam poludni.o<wy i na DRW. Jak pisze Agencja AF~, 
niski pułaip chml\IT i w warwnki atm<>sferyome utrudnia· 
ją Aimerykalilom na[oty w Wietna.mie poJud.niowym. 

na wyrób samochodów P<miedmalek był dwmnastym zna~dujące się 90 k:m od Saj-
dn.iHn ofensy.wy sil wyzwoleń- gcmu. · 
czych. Od niedzieli trwa zacie- SilY wyzwołencze w daJszym ... an ta. bartalla o mtaisto An Loc, ciągu painurją na.d odcinkiem 

szosy nr 13, prowa<izącej z Sai· 
go.nu na. pół.noc. W poniedzia· 

Plenarne posiedzenie ZG ZMS . • 11110sk:a • ~dyn • Waszyngton 

wf: ~l~~a~~~y~~si~jze~ w~!~~= r~~~o :~~j~~ r:::r~drti~~i~y~~ Podp1sun1e kanwenc1·i 
du Gló-wnego ZMS. zastanaWia- handlu, usługach, transporcie, 
no slę nad sposobami dalszego służbie zdrowia łączności, ko- · 
rozwijania działalności tej orga- munikacjl itp. ' 
ruzacj! w. środowisku młodzieży w referacie poświęconym ty!Jl 
pracuiąceJ w lrnndlu i uslu- problemom prtyi;>omn~ano liczne 
gach. Toczącej się -dyskusji to- w ostatnim okresie konkretne 
warzyszyla ważka refleksja, ~e i wymierne inicjaty:,.,Y produk­
w latach 1972-75 znaczna częsć cyjne podejmowane przez mk>-, 

o. zakazie. ,badań, pro4uk~ji magazynowania broni 

G.Trajkow 
przybywa 
do Polski 

dzież zatrudnioną bezpośrednio 
w przemyśle. Przyniosło to na­
szej gospodarce dodatkową pro­
dukcję na potrzeby, rynku 
wewnętrznego i eksportu, lepsze 

bakteriologicznej . toksyn • 
I 

• 
I 

ich . oraz • • ·o zn1szczen1u 
opanowanje przez młodzież taj- W pałacu na W~gófaac!1 Leni•ll?Wskkh, . up am1ętni~n~ w ciz.iejach polity~i ~dzyna-
ników zawodowych. rodowej wielu domosłym1 ak~am1, nastąp1~0 w pon1edz1ałek, 10 ~1!1· podp1~a.n_1e prz~z 

Wiele miejsca poświęcono przedstawicieli rządów 47 panstw. wszyst~ch .kont~nen~ów . konr':VM<:JJ o ·zakazie badan, 
sprawie sta)Jilizacji młodych produkcji, i magazynow~n.ia b~oru JJ<:kter1olo g1czn~J (b101og1Czn~J) 1 toksyn . o:az . o ich 
kadr. Zwrócono uwagę na sto- zniszczemu. W uroczystosć1 wziął udział prze wodmczący Prezydnim Rady NaJ'wyzszeJ ZSRR 
sunkowo matą dbalość p.rzed- kt' ł 'ł 6 · · Został ł h aJ·wyżs slęblorstw 0 sprawy socjalno- - Nikołaj Podgorny, - ory wyg osi przem w1eme. · o ono wys uc ane z n zą 

Na· by tow e najmłodszych pracowni- uwagą przez zgromadzonych w sali reprezen ~nt~w dziesiątkó?" krajów świata i lianie 
e1:i~e;!pr;r0z::i':f!tu pr~;~~ mar· ków handlu i uslug. prz;ybyłych, akredytowanych w Moskwie dz 1enruk.arzy zagranicznych. 

~fs'/:;a 5;J.~r:;~Y P~Lbm. p~~~: ~ ~ ~~ ~~~~~~~ w~2;font~~ku;;!11t~tó~~aJ:J~ ~~::: c:11~. ó:~~J~es1:g~:~::Ć 
bywa do Polski z kilku- przedstawl.ci!!le państw - de· swój aktywny wk.ład na rzecz 
dnl~wą wizytą selu·etarz ge- 450 tys. m1·eszkan' co' w Ber11·na zach. pozytarluszy konwencji : mini· dalszych <>Siągnięć rozbroje}lJO• nera.lny Bułgarskiego Ludowego ster spraw za~ainlc2lI!ych ZSRR wych, zarówno \:. Gu1ewskh:n 
Związku Chłopskiego, przewod· - Andriej Gromyko, amba„a- Komitecie Rozbro ni-0wym l w 
nicząey Zgromadzenia. Ludowe- dar USA w ZSRR Jaeob (}NZ, jak te1: na nycb płasz-
go LRB - GeorgJ Tra.iko\\', odwiedz1"to NRD D. Beam oraz ambru;a.dorWlel- czyznach. Będzlen1y to czyntć 
Towarzyszyć mu będą: sekre- kiej :erytal!lll w ZSRR - ~ir w przek-0naniu, że: leży to w 
tarz Naczelnego Komitetu John Kil).lck 1 składają pod- Interesie naszego ''l'łasnego na. 
BLZCh, w1cepnew0dniczący W poniedziałek odbyło się tu przebywało ok. 450 tys. miesz- pts3'. rodu, j!l.k I w h1tetesie pokoju 
Rady Państwa LRB - Ge<>rgl spotkanie m iędzy przedstawi- kańców Berlina zachodl!llego. Nast~l1'1e pod.pJsa.rue kon- powszechnego, w iilteresle Gd· 
And.rejew oraz ezlonkomie Na- cielami Ml;!listershwa Spraw za- w opublikowanym komu.n.i- wencji przez przec!sta'Wicleli prężenia międzynarlodowego w 
czelnego Komitetu BLZCb - grani.cZ111ych NRD i Senatu Ber- ka<!le wyra.żono przcltooa,nie, że 1n•nych państw. Europie l na całym świecie. 
Jank-0 Mlirkow i Christo Radew. lina zachodniego. Omawiano ten gest dobrej woli ze strooy P ierwszy tego aktu dokontJje ______________ _ 

wy.niki wprowadzo.nych czaso- NRP stanowi dalszy wklad w w imieńiu rzą<lu polskiego mi-

B. Wolslia z Lódzi 
pojedzie na 
olimpiadę 

Języka rosyJsklevo 
Ponad 12 tys. dziewcząt 1 

chlopców - uczniów z 1022 
s;<,kól śred:niell uczestniczyło w 
III ogót.nopolsikiej Olimpiaqzie 
JęzYka Rosyjskiego, 

10 bm. w auli Liceum Ogól­
:noksztalcącego im. Stefana Ba· 
wrego w Warszaiwie odbyła się 
uroczystość zakończenia o·Ym­

.i;>iady. 1.2-.osobowej grupie lau­
"reątów wręczono dyip!omy i na­
grody. Wytoniooo z 111i<Ch repre­
zentację Polski :na I Mięct.zyma­
rodową Ol:impia.dę Języika Ro­
syjslt'lego, która z udziałem 
nHodzieżo.wych dru-żyn z 13 
krajów odbędzie się w Mo·skWie. 
PoJ;skę reprezentować bę.dtie 
m. iJn, Bo.gumila Wol$ka z Lo- j 
dz!. 

W() w życie , zgodnie z decyzją sprawę rozła.de>wamia napięcia. ni~t·eT spraw za,~a,nicznych PRL. 
Biura p()Jitycznego KC SED i Str<>ny posta;nowily spotkać - Stefm Olszowski. 

, _ ó N"D 1 M„1 · . ~te .,.,,,now;nie. Uroczyste podpisanie te!Gtu Rady MID""tr w n u a••w en, ~ „V loonwen.c:fl ()dbylo ~lę w tym 
umotJ~wiającycb os.olilom ze--------------- dniu ró'Vni~ , w LoDdynie I Wa· 
stałym · miejscem zamieszkania sayngtimie, 
w Berltn!e zaohod!nim odwie.- •• • f z tej o.)rnzji minLster st~an 
dzanie ŃRD w okresie od 29 JftJI er OJ:szówski oŚwladezy1 m. tn.: 
marca d-0 5 k:\l,'1ietl11ia oraz od 17 Podplsuji\c w lmie:n!u rządu 
do 24 maja. K B A d Polskiej RzeczYP05politeJ Ltido-

!.".rzedstawJ.ctel MSZ NRD po- e e n ersen wej konwenclę o zak&zie badań, 
lmfo.rmowal, że W O•kresie • Od produkćjf i ' magaeynowa.nta l!r-0· 
29 marca do • 5 klwJetnia w NRń ni bakteriologiCZJWJ (biologlcz• 

złoz11ł hołd nej) l toksyn or&" o icb :r.nlsz-

Strzały na ulicy 
w Rosario 
Generał Juan Carlos Sanchez, 

dowódca oddziałów armii ar­
geńtyńskiej, specjalizujących się 
w zwalczaniu ruehu partyzanc­
kiego, zabity został na ulicach 
miasta Rosario, zaledwie cztery 
przecznice od swej kwatery 
głównej. Pasażerowie dwóch sa­
mochodów, które zatarasowały 
drogę, otworzyli ogień zabijając 
generala Sancheza i raniąc kle· 
rowcę jego wozu. 

' ezenlu, pragnti wy.raztć Hcz.ere 

i 
I głębokie zadowolenie s po· 

W Os.Wł• ""l•m U wodu osiągnięcla tego koieJne-
~- g-o, ważnel'o porozwnienla w 

Przebywający w P-01sce ~ 
dyplomaicjl duńskiej Knnd Boer­
ge Andersen w towa.rzy<1tWle 
wicemlll.l&tra l!'Praw zagrani.cz· 
nych PRL Józefa Czyrka. Oil· 
wled:P:il w~ora.j b. ob6z zagłady 
w Oświęo!miu-Br.zezince. Przed 
międzynarodmvym pomnJkiem 
ofiar fa.sz~u :dożył wieniee 
w h~dzte ł,5 mln wię:l:nłów Zł 

imrodowości zamordOW!UIYCh tu 
przez hitler-01Wców. 

dziedz1nie r-OZbrojenla, 
Obecna konwenc:Ja opracowa­

na w Genewskim Komitecie 
Rozbrojenrow'ym l zatwierdzo­
na przez Zgroma.clzenie Ogól­
ne NZ - jes~ pi«WszYm p0-
rozumieniem przewidującym cał­
kowite wYłączenie z &rsen&łów 
państw ta.k groźnej broni ttla· 
so·we] zagłady, jak broń bali:. 
t~lologiczna. 

RElld PRL, który w sposób 
lst~ny przyczynU się do opra• 
eowanla tego por-OZumienla, po­
dobnie ja.k t poprzednich po. 
rozumień, pragnie wyrazić prze-
kona.nie, że jest to pierwuy 

Ukł.ady 

z ZSRRiPRL 
w komisji prawnej 
Bundestagu 

K-0mlsja. irrarwna Bunde&tagu 
rozpoczęła. w-02:ora;j serdti pasie· 
dzeń, p<>dGZllS kt6rycb otna.WUĆ 
bt;dzle 11praiwę ukl!Ulów miętby 
Niemiecką Republiką Federalną 
a ZSRR i P®ską. K<>mbja. za­
kończy obrady w piątek. Przed­
łoży ona. wnio.9ki w tej sp;ra;wie 
komłsjl zagra.nii121!1eJ, która. roz• 
poezyrui. omaiwiaal1e ukłllldów w 
środę. 

Dziś 6 stron 

lek. patri-0ci zacLeśniaJ!1 okrąże· 
n le wokól sto.Hey prowincji 
Biinh Long. Jednostki sajgon­
skie, śpieszące na pomoc tei;nu 
miastu, są powstrzymywa1n.e 
wskutek bloka.dy drogi nr 13. 

Lotnictwo ameryk.anskie po­
prtez, z.masowane nalo.ty U'ji• 
lu,j.e pow.strzymać ofe'Ilsyv:E) sil 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

'KomuniJcal Ili 
• • o· WIZYCJe 

. dełtgacji ZSRR 
w Iraku 

.„ 
Ili 
111 
I 

W po.niedzia.Jek opubliko.wano 
w llloskwie wspólny, radzieoko­
lracki komnniklllt o pobycie z 
wizytą przy,jaźni 'I\' Ira'ku ra· 
dzle.c.kiej delegacji partyjno• 
rządo;wej, z cztonki~m Blur& 
Politycruego KC KPZR, prze-
wod;ltl~ącym Rady Ministrów 
ZSRR, Alek~ieJem Kosygine~ 
na C'.tele. Wi'llyta trwa.la od 6 
do 10 kwietnia br, 

EWG i Jugosławia 
W pO!l'liedzlalek w Brll'.ksell 

r0tz;poczęly się dwudnio.we obra­
dy mieszanej kornisjl EW:G i 
JugosłaW!Li, 

Komisja omav,.ia reallzacJę 

poro®umienia handlowego mię­

dzy Jugoslawią a Wspólnym 
Ryinkiem, zawa.rtego przed dwo­
ma' laty, jak też niektó-re za.­
gactn!enfa wymiany ł1Ml'101Wej 

między ol)u. strolilam!, 
K<raje EWG uczestniczą w 

eka.porcie WY\l'Ołl6w jugooto­
w!ańsl!iich w 29, 7 proc., zaś iell 
udzJal w lm:p01rc!e jugosłowiań-: 

skim wyin~i :n,6 pr-0c, 

Walka z ospą trwa 
W portiedz.iateik w ieczorem 'v 

BeJ.gr-a.cl.zi.e zanotow ano siedem 
nowych wyipadk<łW zachomwa­
nJ.a na . ospę, zareje&trolWIMlych 
w ciągu ostatnich 24 godzin. 
Cztery osoby zachwoiwazy w 
pro.w!IJnoji Kosowo, a tr~Y w 
serbskim mieście N<J>Vi P~v. 

Od począblru 'vyfbu-0hu epJ.de· 
m1i w J'ugosl&Wti zaichoroiwalo 
16łl osó·b, W ciągu ttstatliliej do· 
by me Z\Viększyla się liczba o­
fillll' ~lny.eh, która, wg 
dlllllYICh oi!iCJjaillnY-0bi Wl'tnt>li 83 
itlłoalY· 

Ka oburzenia mil ośników zwierzql 
Minister K. B, Andersen zwie· 

dzil blolk llmierd orae pa.~on 
dumki. 

I 

Pan Smith proponuje psie futra 46 okrążeń Ziemi 

krok w kierunku pełnej ellmi­
naejt wseystkh:b rodzaJów bro­
ni masowej zagłady, W szcze• 
gółnodci, uważamy, że - Q'Od­
nle z postula.tamt wysuwiny.ml 
przez Polskę i inne pa6stwa 
socjalistyczne w Genewskim 
KomitE.<cie R·ozbrojenlowyni I "' 
zsromadttniu Ogólnym NZ, jak 
wż sgodn.ie z odpowiednimi 
postanowleni.Mni rezO!ueji Zgro­
madzenia Ogólnego - następ· 
nym 'krokiem powinno by4! o­
pracowanłe konwencji przewi­
dującej pełną ellminaeJ111 broal 

Na zachodzie I południa 
zakończono siewy zhói jarych 

l'al!l' Vaai des Sandt de vu. 
liers Sm~th, bi1lllesman Afry­
ka Poluc:Lniowej pla.nuje r()(l)Wój 
h<Xlowll psów ra.sowy·cb na 
ubój w celu uzyskainla &kó-r do 
wyrobu d11mskl.-0h fu.ter i palt. 
Liczy oo ta,k,że :na s przedaź 
mięsa dila celów komsumpcyj­
n yeh. Jego zdan~em, z dalma­
tyńczyków, pudli i spamieli bę­
doie można wy,prll!Wiać najleP­
sze skórki. 

Wiadomość ta wywoła.ta o­
gromne oburzenie wśród przy. 
jaciół zwierząt. Jak i!nfom10-
wal „Datly Minrotr", jeden z 
przyjació2 psów „oferował na­
wet l~ tysięcy ft1J11.tów za skórę 
samego Smitha". Nie poruszyło 
to jedJnak wcałe b i-z.nesmana 
„bycia", który oświadozył cy­
nic:znie: kocham psy i dla.tego 
chcę właśnie zrobić z nich lep­
my . użytek". ..• .......,. ..... 

I Ha Bałtyku . einą foki I 

I 

Według uczonych szwedzkich, znaleziony niedawno 
martwy płód !ok! bałtyckiej stanowi alarmujący do· 
wód rosnącego zanieczyszczenia wod Bałtyku. Nau­
kowcy tWierdzą, że zawartość truJących substancji 
chemlcznyeh w wodzie morskiej osiągnęła już po­
ziom, przy którym foki baltyclcie zaczynają ronić, co 
gtozi całkowitym zniknięciem zwierząt z tego akwenu. 

Szwedzi przeprowadzili także badania dorosłych fok 
bałtyckich i wykryU, że w ich tkance tłuszczowej 
znajduje się 10-krotnie wic;:cej substancji trującyeh niż 
w tkance tok atlantyckich i żyjących w Morzu Pół· 
nocnym. Na przyklad . zawartość DDT sięga 130 mili· 
g ramów na l kg tkanki. W wątrobach fok schwyta­
nych w pobliżu Gotlandii znaleziono związki rtęei w 
ilości 3.5 ml!igrama na 1 kg. Tymczasem w Szwecji 
obowiązuje zakaz wprowadzania do sprzedaży ryb, w 
ktorych mięsie zawartość rtęci przekracza l miligram 
na l kg. I w ltlJl • ...... 

• 

„Interkosmosu-&" 
Czwartą d<lbę krąty '"ok6ł 

Ziemi sztuczny satelita „Inter· 
kosmos-6", wystrzelony '!god­
ni.Et z programem współpracy 
krajów socjalistycznych w dzi~­
dzinie badania przestrzeni ko. 
smicznej. Do 111 kwietnia wy­
konał on 46 okrą:ień wokół Zie­
mi. Aparatura naukowa, u.­
projektowa.na przez specjali­
stów z Węgier, Mongol!!z ~ Pol­
ski, Rumunii, Związku .Kadzie­
cldego i Czechosłowacji, prze­
znaczona do badania pierwot­
nego promieniowania kosmlcz. 
nego, funkcjonuje bez zakłó­
ceń, Z satelitą kilkakrotnie. na­
wiązywano ląezoo.śt!, Uzyskaue 
illf<>nnaeJe świadczą o 'l'hl, :l:e 
c!Alllłmle, temperatura l zuty. 
cie enf.G."gii na pokładzie 11put. 
nlka są zgodne z obliczeniami. 

la Przylqdka 
Kennedy' eQo 
liczq minutlJ 
W ośrodklu kosm.iiczmym na 

P,rzYll\dlkll Ke.nnedy'ego o godz, 
H.30 cza6U wa«-szawskiego r<:n,­
~ętp tzw. „Od:licumie", ~Y­
li ostatecme przygo,towainia do 
atairbu wyipra1Wy na Księżyc -
„A;pollo-~6", Wjl;21[lamonego na 

ebe~j. 
Rzi\d PRL - tak Jałl; dcnych. 

czas - nie będzie HozędziJ WY• 

W 
związku z podpisaniem w 

poniedziałek w Moskwie 
konwencji o zakazie ba­
dań, produkcji 1 groma­

dzenia zapasów broni bakterio­
logicznej 1 toksycznej oraz o 
ieh zniszczeniu, warto przypom­
nieć, te Polska ma poważny 
udział w działaniu na rzecz wy­
eliminowania bl:ont bakteriolo­
gicznej i chemtc:tnej. To właś­
nie delegacja polska zgłosiła 30 
czerwca 196& r. w Genewskim 
Komitecie Rozbrojenklwym 
wniosek, ab:v Zgromadzenie O• 
gólne NZ wezwało ówczelinego 
sekretarza generalnego U Than• 
ta do opracowania ,przy Ud:tiale .. 
naukowców sprawozdania o nt• 
szczyctetskich skutkach ewentu­
alnego użycia broni chemicznej 
i baktetiologicznej. Raport ów, 
opublikowany l lipca 1969 r.1 u­
zmysłowił ludzkości ogrom za­
grożenia, jakie przedstawiają 
bronie „B~' 1 .,,C". 

Polska była tet jednym li 
8}ównych inicjatorów zgłoszone­
go 18 września 1969 r. przez 
kraje socjalistyczne na forum 
Zg:romadżenia Ogólnego NZ pro­
jektu konwencji o zakazie pro­
dukcji, magazynowania broni 
chemicznej 1 balcteriologicznej 1 

Występujący od trzeciego 
kwartału ub. roku niedobór 
Wilgoci w glebie, mimo przelot· 
nyeh opadów deszczu w ostat• 
nieb dniach, nie :i:ostał złago­
dzony, Nadal zasoby wody grun 
towej są we wszystkich rejo­
nach kraju znacznie nitsze od 
przeciętnych wieloletnich. W tef 
sytuacji rolnicy pracują w po-

dośWiadczeń 2 tłł bronila oraz e 
jej zniszczeniu. 16 grudnia 19611 
roku Zgromadzenie Ogólne U• 
chwaliło rezolucję stwierdzając,, 
te stosowanie wszelkich bojo­
wych lirodków chem1cznych lub 

I_ 

Wkład 
Polski 

bakteriologicznych w miedzy. 
narodowych konfliktach zbroj­
nych jest sprzeczne li normami 
prawa mitidzynarodowego, za­
wartymi w protokole genew• 
skim 1 zaapelowało do państw, 
które jeszcze nie ratyfikowały 
tego układu, aby jak najszyb­
ci'ej to uczynily. 

tu ed świtu do nocy, aby :tak 
najszybciej zakończyć siewy. 

W najkorzystniejszej sytuatjł 
są gospodarstwa chłopskie t 
paJ:li;t.wowe w południowych ~ 
zachodnich województwach, któ• 
re jut w zasadZle uporały się 
z siewami zbóż jarych lub ma­
ją do obsiania nledute kawałki 
pól, 

Mongolii I Węgier przedstawił 
uzupełnienie do projektu kon­
wencji 9 państw socjalistycz­
nych o zakaZia badań, produk• 
cji i gromadzeniu broni chemi­
cznej i bakteriologicznej, Dele­
gacja polska przedstawUa wów­
czas projekt sYstemu między­
narodowego zagwarantowania 
postanowień konwencji, umożli­
wiającego stwierdzenie czy zo­
bowiązania wynikające z kon­
wencji są rzeczyWiśc1o prze• 
strzegane. 
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Walkll o eUmtnacje bron! ;,B" 
1 „c" toczyła ~tę w następnych 
latach na forum Genewskiego 
Komitetu Rozbrojeniowego. 14 
~Wietnia 1918 r. Wiceminister J. 
Winiew1cz w !mieniu Pollłltl, 

28 września 1911 r. delegacje 
'1 krajów socjalistycznych (w 
tvm także Polski) wspólnie z 
kilkoma krajami zachodnimi 
przedstawiły Genewskiemu Ko· 
mitetoWi Rozbrojeniowemu no­
\vy projekt konwencji o zakazie 
produkcji I gromadzenia broni 
bakteriologicznej t substancji 
trujących oraz o ich zniszcze­
niu. Projekt ten został w gru­
dniu ub. roku zatwierdZ<>ny 
przez Zgromadzenie Ogólne NZ. 
Zgromadzenie uchwaliło rezolu• 
cję wzywającą wszystkie pań· 
stwa, aby zobowiązały IJ1ę do 
wstrzymania dalszej produkcji 
t gromadzenia w celach wojen• 
nycll szczególnie trujących sub-o 
stanc';Ji chemic2nych. · 



ZSRR wnióllł 
projekt akladn 
o Księżycu 
zw~zek Radmeold 'Wlniósł do 

r<>zpatrzenia pn.ez p<Xl.komitet 
pt'a.'IMlly komis.fi ONZ d/S po­
kaj0<wego w,,.Iroreystarua pree­
sbrzeni koomdC2lnej projekt u­
kładu o ~ycu. Pr<>jek\ u.­
wie.ra zakaz umieszczania na 
Księżyicu broni ją<Uowej 1 in­
nych roozadów brOIIli meso.wej 
za,gta.dy, a taocte \)ro<wMz~ni.a 

ja>k:Led·kolwiek działalności, z.rni e­
l'IZR.!ącej do wykorzystanLQ Ksit:­
~ca do celów mllitunych. 

19 osób zqln1tło 

Na drogach 
niebezpiecznie 

W ostatnich dniach, przy sło­
neczmej 1 wiosennej pogodzie, 
obserw:uje się w.zrost liczby wy­
pa~ów drogowych. Ja•k infor­
ltllllje KG MO w ciągu ubiegłej 
.toboty i niedz.ieli wydarzyło 
się blisko 250 wypadków, w 
których Ul ooób zginęło„ a 138 
d07ll'la!o obrażeń. 

Do 9 'WY\Pa<lkóW dosz?o na 
'°'1"aoh i przejazda.cil kolejo­
wyich, 6 osób zgilnęlo, a 4 od- , 
ńl.OISlY rany. 

lokatoriy zadecydują 
o formie własności 

mieszkania spółdzielczego 
10 bm. odbyto się posiedzenie 

Rady Centralnego Związku 
Spóldzieln l Budown ictwa Miesz· 
ka niowe go, na któ rym podjęto 
uchwały umożlLwiające poszcze· 
gólnym spółdzielnio1'n z.mianą 
zas ad ich działalności. Stwa.rza­
ją one warunki s tatutowe i fi· 
nansowe do przekształcania iSt­
n iejących obecnie spółd zielni w 
n owy typ - Jokato rsko-wtas.no­
ściowy. Chodzi tu o ,sprawę od 
da \Wla postulowaną przez spo­
łeczeństwo, a tak.że spółdziel­
n ie - umożliwienie wyboru ta­
kiej formy spółdzielczego bu­
downictwa w ielorodlLLnnego, ja­
ka na.; bardziej odpowiada po­
ttzebom i sytuacji matetial.nej 
po.zci,-ególnycll rodzin. 

W spółdzielniach nowego ty­
pu, które i,ostaną utworzone w 
najbli>tszych miesiąca.eh, sami 
lokatorzy zdecydują o fo0rmie' 
wlasności mieszkrunia. Dotyczy 
to zarówno czeka·jących na 
mieszkanie, jak l tych, którzy 
chcieliby swoje lokaroors.kle U• 
prawnlemla zamienić na własno­
ściowe. 

Decyzje te wyinLkają ze zwięk­
szonego zallllteresowania miesz­
kaniami wlasnościowymL Wiele 
rodzin chciałoby uzyskać pra­
wa wtasnośulowe w odniesieniµ 
do zajmowanych mieszkań. 
Tymczasem obecnie jedynie w 
30 miastach działają spóldL!elnle 
budownictwa własnośc iowego, 

a w tej formie buduje się ak­
tualnie jedynie 10 proc. spół­
dzielczych mieszkań. Tak więc 
pbdj ęte przez władze spóldziel-

cze decyzje wychodzą naprze­
ciw &polecz.nemu zapotrzebowa­
nlu. 

Zgo<lnie z zasadami samo­
rząc:lnośOi poszczególne spól­
dz.ielnie podejmą decyzje o 
zmianach zasad działalności i 
statutu na swoich walnych 
zgromadzeniach, które odbywać 
się będą w ma;u i czerwcu br. 

-------·-· - --

MOSKWA. - Na zapros;oen !e 
KC KPZR od 4 do 10 kwiet nia 
hr. przebywał w Związku Ra­
dz.ieokim z nieoftcja.Jną , priy­
jaci elską wizytą pierwszy se­
kretrurz Niemieckiej Socja.Jisty­
cz.nej Partii Jedności, Erich Ho­
n.eoker. 

W cza·sie w Lzyty pneprowa­
dzil on rounCJowy z sekreta.rze.n 
genera.tnym KC KPZR Leoili­
dem Breżnie.wem. 

MEKSYK. - Rząd Uruigwaju 
dokonał dewalua.cji pesa o i,6 
pro-c. 

WASZYNGTON. - Rzec:omk 
Pentaigonu poinformował w po­
niedzla,Jeik, że w rejon Pacyfi­
ku zo&tały wyslame dodatkowe 
sUy l1>tn tcze I mo.rskie w celu 
wzmocnienia wojsk amerykań­
skich bi<>rących udział w ope­
ra.cjach w W ietnamie poludn:o­
wym. 

Rewizja na korzyść 
Jana Kardasa 

WROCl.AW. - 10 bm. na Uni­
wersytecie Wrocta1wskl.m odby­
ła się u.ro-czystość nadania ~Y­
tułu doktora hoowrls causa wy­
bitnemu uczonemu radzieckie­
mu, czlonkowi P .rezydium Aka­
demii Nauik ZSRR. czlonkowl 
za.grani.cznemu Polskiej Akade­
mii Nau1k, pro·f. Piotrowi Ka­
picy. 

WARSZAWA. - Na zaproszl!­
nie Kom Ltetu Centra.tnego Ko­
mu.n!.sty-0znej Partii Au.strLi -
10 bm. Udała się do tego kra­
ju dalega.cja KCJomitetu Central­
nego PZJPR z sekreta.M:em KC 
- Jenym Lukaszewiczem. 

29 października 1971 r. Pro­
kuratura Powiatowa w Piotr­
kowie Trybunalskim wniosła do 
Sądu Powiatowego akt oskarże­
nia przeciwko Janowi Kardaso­
wi, 26-letniemu pracownikowi 
Spółdzielni Inwalidów „Telsin", 
oskarżając go o to, że w dniu 
27 czerwca 1971 r. w Piotrko­
Vlie Trybunalskim w godzi.nacll> 
nocnych, będąc w stanie nie­
trzeźwości, dopuścił się czynnej 
napaści na pełniącego dyżur w 
szpitalu lekarza Zdzisława Krzy-

W dniu 8. IV. 1972 r. zmarła 
mDja najukochańsza !\latka 

S. t P. 

KATARZYNA 
FIJAŁKOWSKA 
z CIEPLOWSKICH 

. 

Pogąeb odbędzie się d1!lś, 
11 bm. Qo gDdz. 16 z kaplicy 
cmentarz.a na RadogDszczu, o 
czym powiadamia pogrĄżona 

w głębDltim żalu 
CORK A 

sztofika. Sącl Powiatowy na roz­
prawie w dniu 21 grudnia ub. 
roku uznał J. Kardasa winnym 
zarzucanego mu czynu i skazał 
na karę 6 miesięcy pozbawienia 
wolności, zawieszając wykona­
nie kary na okres 2 lat. Wyrok 
uprawomocnił się, ponieważ nie 
został zasjcarżony przez obronę 

ani przez pqikuratora. 

Zarówno wyrok, jak 1 posta­
wa organów prolmratury w tej 
sprawie Jl potkały się z 
krytyką lódzklego tYgod-
nlka „Odgtosy", a ostat-
nio - telewizyjnego magazynu 
„Kontakty", w aud:l(cji z dnia 
21 marca br. pt. „Druga run-' 
da". 

Po zbadaniu sprawy, Prokura• 
tura Generalna uznała, że wnie­
sienie aktu .oskarżenia przeciw­
ko J. KardasoWi byto niesłusz­
ne. Biorąc pod uwagę dobre in­
tencje J , Kardasa, jakimi się 
kierowa! udzielając · pomocy ob­
cemu rannemu człowiekowi, je• 
go dobrą opinię oraz to, że do 
konfllktu przyczynila · Się nie­
właściwa reakcja ze strony le­
katza - prokurator generalny 
postanowił wystąplć do Sądu 
Najwyższego z wnloskiem o u­
ohylenle wyroku skazujĄcego i 
umorzenie postępowania karne­
go. 

LONDYN. Na Zanzibarze 
oobyl się w pe>n iedzia·lek po­
grzeb zaimo-rdCJowanego w piątek 
ubteglego tygodnia wiceprezy­
denta Ta.nzan'.i do spraw Zan­
zi.baru, przewod•niczącego Ra iy 
RewolU·CY•jnej za.nzil\a.ru, szejka 
Abeida Aminy. Ka.ru.me. 

LONDYN. - w Wielkiej Bry­
tanii prze.bywa delega.cja KPZR 
z sekreta.rzem Kom itetu Cen­
tralnego Iwanem KapitoJJowem 
na czele. Delegacja radziecka 
za.poznaje s i ę z aktu>a•lnyml pro­
blemami brytyjskiego ru.chu ro­
botntczeęo. 

LONDYN. - Sek.retir.rż l gene­
rafoy ONZ, Kwrt WaJdhe;.m, 
który przyby>l w niedz ielę z Pa­
ry-ża do Lond'y•nu rozpoc'zął w 
poniedziałek roz.mO<Wy z pre­
mierem W. Bryta•nli Edwardem 
Heathem. . 
PARYŻ. - Ki.na fra•ncuskle l 

lokale rozrywkC>We za.notowały 
w nied zi elę wieczorem olbh.y• 
ml napływ klienteli. Także bul· 
wa.ry pa.rY'Skie za,pelnily si~ 

tłumami przechodniów. ponie­
wacż radio, a co wat.nieJsze, te· 
lewizja fra•ncuska. rozpoczęły 

48-godzinny strajk. Ra.dio na­
da.je wyla,cz-n ie muz~·kę, a tele-1 
w izja. o·brazy kontrolne. 

12 dzień ofensywy 
(Dokończenie ie str. 1) 

wyzwoleńczych. W n ied.z!elę sa­
moloty amery.kańskie dokonały 
360 lotów bojowych, ata•kując 
d e>mniema•ne pozycje sil wy­
z.woleńczych. W nalotach tych 
biorą udziaJ równ ież samoloty 
uB-i52". 

Samoloty amerykańskie · do­
konały w poniedziałek nowy~h 
ba·rbarzyńiskLch nalotów na De· 
mokra.tyczną Republikę Wl~:­
naimu. Clęi>kle bombowce „B-52" 
zaatakowały rejony w pobllżu 
m ia•sta Vinh , położonego w od­
l egloścl 235 km od strefy z1~­
mm taryzowanej . Informując o 
tym korespondent Agencji AP 
plsze, że samoloty „B-52" po 
raz p ierwszy zbombardowały 
rejo.ny na obszarze DRW, OIJ­
lożone w ta.k :zmaoznej oolegl'l­
ści od strefy zdemilitaryzowa­
nej. 

W Ha.no! poda.no, że obro.na 
przeciwlotn icza DRW zestrzeli­
ła w ponledzla.tek t!'!'.ecl w c i ą­
gu siedmiu d·n i bombowiec stra­
tegic~ny „B-52". W tym san'l y :n 
dniu stra,cc>no równleż dwa in- I 
ne samoloty USA. 

Skrócenie Studiów medycznych? 
Wymiana doświadczeń ze Szwecją 

Studia medyozme są najdłuż­
sze. Wiedza lekarska szybko się 
wzbogaca i ro:z;rasta. RÓ'Wll1ież 
programy nauczania ulegały do­
tąd ciągłemu rozszerzaniu. Dziś 
już wiado-mo, że nie tędy dro­
ga. Kształcenie ciągle, trwające 
przez caly oza.s pracy zawodo­
wej, stwarza możliwość skraca­
n ia studiów. 

Pierwsze kroki w tym kierun­
ku jui podjęto. Dwuletnia prak­
tyika zawodowa pe 6 latach stu­
diów, skrócona została do jed­
nego mku. Lekarz pełniący 
pra.ktykę nie jest już stażystą, 
jak byto uprzednio, ale etato­
wym praCOIWllllklem pełniącym 
swe czynności zawodowe pod 
nadzoTem lekarzy specjalistów. 
Obecnie r<>zważana jest kon­
cepcja skrócenia studiów lekar­
ski.eh do 5,5 roku bądź do lat 5. 
Podstawę do tego rodzaju 

ro-związań, stwarza szeroko pro­
waidzcme u nas szkolenie pody-

plomowe lekarzy. Chodlli 'ed­
nak o takie wzajemne pe>wit\• 
za.nie kształcenia przed- i po• 
dyplomowego, takie rozlożenle 
materiału , by rezygnując z nad­
miaru wiedzy szczegótmvej W 
programach nauczania w cza­
sie studiów, z.mniejszaJąc ich 
przeładowanie, dalsze doskona­
lenie - specjalizację, w po· 
szczególnych dyscyplinach me· 
dyoznych i poglębiarue wiedzy 
przenieść na cały okres pełnie­
nia pracy zawodowej. 

Dyrektor areentyńskiei filii „Fiata'' 

Jest to ko.ncepcja na w.skroi 
no-woozes.na, częścio-wo z.najdu­
jąca ;uż u nas zastosowanie 
praktyczne w szkolenLu lekarzy. 
Tym też nal&y tlumaczyć du!e 
zaLnteresowa.nie innych krajów 
naszymi rozwiązlllniami. Przy. 
kładem tego jest bliska współ­
praca, jaką na.wiązaliśmy w tej 
dziedzin ie ze Szwecją. Jej owo­
cem byto niedawne I pols.ko-­
szwed7..kle sympozjum naukowe 
pośwlęcO'ne gprawom szkolenia 
przed- i podyplomowego kadr 
Jekar&klch. 

Wynik! roizm6w 1 d:Y1S!t'll·sji 
p!"Zyczynily się do wytyczenia 
kierunków dalszej współpracy 
nad doskonalen iem systemu 
kształcenia kadr medyczinych. 
Punkt wyjścia do dals2ych roz­
ważań 1 pO-OZy;nań sta.nowi po­
gląd, że studia w a•kademlach 
mectyoznyoh muszą dawać fUll'I· 
da.mentalną wiedzę tee>retyczną 

I praktyczną do pełnienia zawo­
du, ale również muszą przygo­
towywać młodego lekarz.a do 
specjalizacji ouz dalszego, clą­
gle!(o pogłębiania wiedzy zawo­
dowej. 

zoslrze lony przez porywaczy 
Oberdan 

strzelony 
Sallustro został za­

przez porywaczy w 

Rozbieżności 
w łonie brylył sklei 
Partii Pracy 
zastępca przywódcy brytyj­

skiej opozycyjnej Partii Pracy, 
Roy Jenkins zrezygnował w po­
niedziałek wieczorem ze swego 
stanowiska na tle rozbieżności 
z Haroldem Wilsonem, w spra­
wie przystąpienia Wielkiej Bry­
tanii do Wspólnego Rynku. 
Dwaj inni członkowie labourzy­
stowskie.go „gabiinetu cieni11 

-

Harold Lever 1 George Thom­
son poszli w jego ślady. 

Trzej politycy stali na czele 
mniejszości Partii Pracy, popie­
rającej przystąpienie Wielkiej 
Brytanii do EWG. 

• 
Zyciem przypłacił 

strzefooą bramkę 
W Kairze zdarzył się tra.gicz­

ny ' ,ąypadek, · jaik'iego ·nie ne>to­
waly k r ontlti pilkarsJ<>e. 

211-letni uiwodnLk .. " Muha.mecl 
Ali ży·c iem przyplacU zdo-by~le 

bramki. Sp<>tkanie dwóch Io· 
ka.ln~'Ch dru:i.yn o Puchar Egi­
ptu dobiegało końca. i utrzy­
mywal się w;y1nlk remisowy l :1. 
w ostabniej m i•nucie Ali zdob·;t 
zwycięską bramkę. Radość k i­
bicó w jego . drużyny była óJ­
br zymia. Wb:egli na bolsito, 
wi·wMując na cześć piłkarza , 
k tóry stal się bo-haterem dnia. 
Mu.hamed Ali doz.na! szoo<u 
nerwowego i w pewnym m •1-
mencie stracU prtytomnoś.!. 
Zmarł w drodze do szpitala. 

momencie, gdy policja otoczyła 
dom w robotniczej dzielnicy 
Buenos Aires, w którym prze­
trzymywali oni więźnia. W cza­
sie walki, jaka się wówczas 
wywiązała, dwóch policjantów 
zostało rannych. Porywacze 
zdołali zbiec. 

W tym samym czasie Agen­
cja France Presse, powotująd 
się na kola zbliżone do prezy­
denta Argentyny, podaje, że 

zwłoki Oberdana Sallustro w 
stanie rozkładu zostały znale­
ziona w poniedzialek rano w 
Villa Lugano w obrębie wiel­
kiego Buenos Aires. Zwłoki są 
obecnie badane przez swecialne 
służby policji w celu ustalenia 
w sposób kategoryczny tożsa­
mości zamordowanego, który 
poniósł śmierć od strzału w 
głowę. 

Wlele problemów, jak si~ o.; 
ka1.ato, jest wspólnych, z tym, 
że w praktyC?.neJ realizacji 
kształcenia przed- i pody.plo· 
mowego lekarzy my jesteśmy 

znaC2lnie dalej !'.aawansowanl'. 
Taik bC>gatym doświadczen iem 

w tej clziedzLnie niewiele kra• 
jów może się poszczycić. ------

Kronika wypadków 
e Na ul. ~rrz.ęduilnlanej 82-

letnia Jamin W. przechodząc 
nleootrotnle J dnlę wpadła pod 
motocykl. Starusizka doz.nała 
ciężkich obrażeń i przebywa w 
szpl,ta.Ju. 

e Na ul. Chryzantem wyjeż­
dźając z po.sesj; kierowca .,Mo­
skwicza" IO 8350 spowodował 
zderzenie z „Fiatem", który na­
stępnie uderzył w „Warszawę". 

Straty 8 tys. zł. 

wbiegł pies. 
kla Czesia.w 
na jezdnię i 
rażeń. 

Kierowca motocy­
D. hamuiąc upadł 
doz.na! ciężkich ob· 

e W Pytow!ca.ch pow. Pl.ot!'· 
ków dzieci podpaJ~y 2 stodoły. 

Straty 40 ty~, zl. i e Umyslo cho podpalll 
w Przedmosi po . Wieluń 
dre\11nlany budynek mieszkalny 
kryty słomą. Straty ok, 10 tys. 
potych.. (kl) 

·• Na ul. Pabianickiej przy 
u}. Rudz.kiej kierowca ,;syręllY"' --------------­
IF lSB.8 potrącll na przej,~clu 
dla p ieszych Eltbietę K. (Od­
riańska 21). Z ogólnyrrti pC>tlu­
czeniami prz.ewi.ezlono li\ do 
szpitala. 

e Przy zbiegu ulic Gdańskiej 
i 22 Lipca kierowca samochodu 
IT 5491 spowod<>wat zderzenie z. 
motocyklem, który wpadł na­
stępl!lle na je<z.d.nię. Jadący m_g,,. 
tocyklem kiero0wca d<>mial obra­
żeń, a dwie kobiety idące chod­
nikiem potłuczeń nóg. 

e W Zgierzu na ul. Obr. 
Stalingradu po-cl motocykl 

POGODP\ 
Dziś w LodZ!. zachmurzenie 

duże z okresowymi opadami 
deszcz,u. Temperatura od 2 do 
15 st. c. Wiatry początkowo u­
miarkowane, później dość sil­
ne 1. porywiste. Jutro zachmu­
rzenie zmienne, możliwe prze­
!CJotne opady, nieco chlodnlej. 
Slońce zajdzie dziś o godz. 

18.32, a jutro wzejdzie o 4.53 . 
Imieniny obchodzą Leon i Fi­

lip. 
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Pllkar1kle obrachunki 

Łódzcy kibice żdali egzamin 
Wilfllok.rotni.e, · czy to na ta­

mach prasy, czy w bezpośred­
nich rozmowach z dzialacza„11 
PZPN podk·reślal!śmy ceolowo,,ić 
orga1nizc>warua w Lodz i atraK­
cy.jnych mię~Y"Państwo wych 
9potkań piłkarskich. Ar~umen­
towaJlśmY to ogromnym zacn­
teil"6Sowli.niem, jak.Lm w nasZ'; m 
m teście cieszy się pLtkA nożem. 
DzlaJacze niby na.rn pnytą.11.i­
wall, ale„. co cieka wsz~. ' mecze 
w~d.rowaty w .Ln.ne rejony Pol-
&kl. . 

cznle trudniejszej walki". Sta•t 
• przeważał w tym spotkan :u 

zdecydowa1nie i wynik 4 :O od­
zwierci.edla to, co się dz· lo r.a 
'bo isku. swoją dro gi\, o<I kilku 
lat łód zk ie pojedy nki derbowe 
z reguły . koiiczyly s ię wy.ni· 
k1em nie rozstrz:rgnietym, wszy­
stko jedno cz,v to gral l..KS ze 
Sta rtem, cz~ Sta.rt z Wt6knia-
rze.m, czy wresi.oie LKS 
Włóknia•rzem. 

Gratulujemy trenerowi Wid~e­
wa L. Jezierskiemu awansu je­
go dru,zyny na p ierwsze miej­
sce w tabeli klasy międzywo­
jewódz.kiej. „Cieszę się równ1et 
z postawy mojej drużyny, a 
cł}lopc:y n.ie ukrywają sw.ąi~ll 
aJ;letyfów na awans" - po'IV ' e­
dZ~al Qa•m znany ongiś piłka.n 
LKS. (ms) 

Lódzkie spotka.nie Pol~a. -
Ni;tD po·sta1wito w tym W7.glę­
dZie J;)rzyslowiową „kropkę "lAd 
1". Mimo tra.nsmisjl te!ewizy i­
nei i niepewnej po.go(jy wszy­
stkie miejsca na Stadionie J;lrzy 
AI. Unii byty zajęte. LOdzla.:i ie 
doptngo·>V'ali nasz ll<!spÓ! bardzo 
ż;l>"Wioto·wó i kultu•ralrtłe, udane 
za.g.rańia obu zespołów kwltn- <-----------------­
waM byty oklaskami. Wyc_i ąii­
nać •ttalety Z tego jeden Wni".l­
!~ - l:.6dź c1.ęśclej powinna 
o~lądać na swoim stadionie 
l'l'>J;)l'ezetttację Polski. SądżlnF. 
że przytocz~ne tu argume·nty 
J)Omo.gą czło.nkowi prezydiu•n 
PZPN, reprete-ntlllącemu .am 
naslle miasto WacławbWi Z«tke­
mu przy ewentualnych staca­
niach o prz.ydzielel)ie Lo1zi 
a~rakc;'j.nych spotkań międ~y­
p&ństwowycq czy międz.yna.ro­

iłO'WYOh. 

Przejdźmy teraz do spraw l<>­
kalnych. Obserwowaliśmy der­
bY dwócll naszych drugoH.gow­
có w - :'łta,rtu i Włókniarza 
P 2lbianice. T.rochę nas one roz­
onr ow!ly. Cóż, na stadionie 
przy ul. TK<hY ni.e byto tej 
atmosiery, cha•!Caoktery&tyc~"'!ej 
dla 9J)t>1lkań derb<>Wy>eh. Stala 
słę t&k, gd~ż s.praiwil zawód 
1woj11, grą Wlokinl~rz, oo zres:tą 
stwierdził po meczu kapitan 
łódzkiego zespołu Grus:>;ka mó­
wiąc: „Spodziewaliśmy &ię zna-

Judowcy „Resursy" 
ntistrzaml akręgu 

W mjnioną niedzielę, w War­
szawie, odbyły się mistrzostwa 
juniorów kręgu warszawskiego 
w judo, w których doskonale 
wyniki uzyskali ret)rezentanci 
lódzkiego klulJu ,,Resursa''. 
M. in. mlslirzem okręgu w wa­
dze lekkiej został J. Fortuniak, 
w wadze średniej He\lryk 
Pietraszewski, a wicemistrzo­
stwo okvęgu w wadze półcięż­
kiej zdobył M. Dąbrowski. Gra­
tulujemy serdecznie zawodni· 
kom i ich trenerowi mgr. P. 
Piesiewiczowi, W!lrto dodać, że 

wymienieni wyźej reprezentan­
ci „Resursy" zakwalifikowali· się 
również do Mistrzostw Polski 
w judo, które odbędą się w 
dniach 21-23 i.wiet11ia br. w 
Opolu. .(si) 

Tor w Monachium liczy 287 m. Hokejowe 

m1strznstwa świata 
WyjątkOWQo 

kr6tkD trwa! u­
rlop naszych ko 
Jarzy torowych, 
którzy przygoto­
wują się do star 
tu w Mona­
chium. Po po­
wrocie z Kuby . 
niemal bezpośre· 
dnio znalezli się 
oni na kolejnym 
zgrupowaniu w 
Wiśle. Swiątecz­
ny urlop trwał 
cztery dni. Te­

raz są oni już w Bułgarii. 

Przed wyjazdem do Bułgarii 

rozmawialiśmy z Jednym z kan­
dydat6w na wyjazd do MDna­
ehlum Pawiem KaczDrow­
skim. 
Dowiedzieliśmy się, że tor o­

lbnpiJski w ~tonachium liczy 
zaledwie 2S7 m i 17 cm. Trze­
ba będzie zastosować inną tech­
nikę Jazdy i przystosować ina­
czej rowery i inne zalożyć gu­
my Z\Vłaszcza nadmieniamy, że 

tor olilµp1jski jest drewniany. 
Niemal wszystkie nasze tory są 
betonowe I posiadają obwód 
długości 400 m. Konieczność 
zmusza PZKol. do wysłania na­
szych reprezentantów na tre­
ning przedolimpijski do J\tona­
chium, żeby móc dobrze zapo­
znać się z właściwościami tego 
niewj\tpliwle bardw szybj<iego I 
trudnegQo dla naszyc'1 kolarzy 
toru. Wyjazd projektowany 
jest w czerwc&. Konkurencje 
ollip.pijskie w Monachium ro­
zegrane zostaną dopiero w 
pierwszych dntach września br. 

- Jakle mamy szanse w Mo­
nachium? 

- Największe chyba w wyś­
elgu drużynowym. Na kolejnych 
mistrzostwach śwlat1t w Brnie, 
Leicester i w Varese zajmowa­
liśmy miejsca od 5 do 8. Tym 
razem - na Olimpladz.i.e posta­
ramy się przełamać tę passę i 
wywalczyć jeszcze lepszą pozy­
cJt w liol11rstwie lwiatowym, 

I 

Są pewne kłopoty z ustaleniem 
drużyny. Nie wiemy c:iy poje­
dzie B. Kręczyński. Istnieje 
propozycja, żeby ewentualnie 
do naszej niby pewnej trójki, 
tD jest: M. Nowicki, P. Kai:zo• 
rowski 1 J. Głowacki dodać Go­
drasa, Sprawa ta powinna byl! 
czym prędzej wyjaśniona, gdyż 
musimy być idealnie 11 sobą 

zi;ranl. Nie jest wykluczone, że 
któryś z nas zgloszony jeszcze 
zostanie do indywidualnego wy• 
ścigu na 4 km, jak miało to 
miejsce w czasie ostatnich mi­
strzostw świata w Varese z M. 
Nowickim (zajął 12 miejsce). 
l\Iamy jeszcze sporD czasu, że­
by powziąć w tej sprawie osta­
teczną decyzję. Jedno jest pe­
wne, że główna uwaga skiero­
wana zostanie na wyścig dru­
żynowy w której to konkuren­
cji posiadamy najpoważniejsze 

szanse zajęcia dobregD miejsca. 

Na Dstatniej Olimpiadzie kon­
kurencję tę wygrała Dania 
przed Wiochami i ZSRR. za­
wodnicy NRF, kt6rzy w wyni­
ku uzyskanego czasu powinni 
byli zdobyć srebrny medal zo­
stali zdyskwalifikowani. My 
startowaliśmy w !\leksyku w 
następującym składzie: Klerz­
kDWSki, Latocha, Matusiak, Zie­
liński. Ustanowiony wówczas 
został rekord Polski - 4.23,11. 

- Kiedy zobaczymy panów 
na torze w Helenowie? 

- Po powrocie z Bułgarii -
mówi P. Kaczjlrowsld - 11 ma­
ja startować będziemy w He­
lenowie 1V mistrzostwach Pol­
ski parami. Ja pojadę razem z 
Rubinem, a w pierwszych 
dniach czerwca startować bę­
dziemy gremialnie nie tylko w 
Helenowie w mistrzostwach 
Polski, ale r6wnleż w szosD­
wym wyścigu o mistrzostwo 
Polski parami (l.ask) I oczywi­
ście w tradycyjnym wyścigu 

„Dziennika Lódzkiego". 

l 
Serdecznie 

ptzypominamy 1 

zapraszllmy 
żo xxvn 

wyścig „Dziennika l..ódzkiego• '. 
organizowany w tym roku 
przez WKS „Orzeł" odbędzie 

się ł czerwca na trasie ul. Kop­
cińskiego. Jednocześnie życzy­
my pDwodzenla w wyścigu AJ­
PY - Adriatyk, 

J, NIECIECKI 

.mnnm 1111111111111111111111111111 
TOTO· LOTEK 

W pierwszym ciągnieniu 
ts, 17, 23, 25, 28, 36 (dod. 24) 

W drugim ciągnieniu 

9, 12, 16, 21, 29, ł3 (dod. 36) 

Po-nadto wylosowano cztero-
cyfrnwą końcówkę banderoli 
6926 oo rDZił>SDWania w dniu 
23. IV. br. samochodów osobo­
wych, książeczek PKO i pre.'llii 
pieniężnyc.h. 

„KUKULECZKA" 

W poniedziałek, w dalszym 
ciągu hCJokejow~·ch mistrżostw 
świata grupy „A", której u­
czestnLcy walczą w Pra·dze, od­
były się dwa p e>jed:y1nki. 

Repreo;enta-cja. CSRS pokonała 

NRF 8:1 (1:1, 2:0, 5~0). 

Hokeiści Związku Radzle.ckle­
go w drugim pon iedz i ałkowy .n 
meczu pokonali Szwajcarów 
10:.i (l:!, łil, S;O). 

TABELA 

1. CSRS S:O 31-3 

2. ZSRR 6:0 31-4 

3. Szwee;a 2:2 ·13-S 

ł. Finlandia 2:2 10-15 

5. NRF O:& · 6-27 

6. Szwajcaria 0:6 ł-41 

Dziś o godz. 17 NRF grać bę­
dzie ze Szwecją, a o godz. 20.30 

6, 11, 12, U, 17, 20 (30) Szwajcaria z Finlandią. 
~~~~~~~~~~~~ 

Mistrzostwa Polski w tenisie stołowym 
W Pabianicach rozp1JCzęły się 

wczDraj 40 mistrzostwa Polski 
w tenisie stotmvym. Przemf•­
wienie okolicml>Śclowe wy1ło;dł 
przewodniczący Prezydium MRN 
Pabianic - mgr St. Fronczak, 
a otwarcia mlstrzDstw dokoual 
prezes LOZTS L. Smolare!<. 
Obecni na uroczyst.ości m. ii,, 
byli: sekretarz KM PZPR 
I. Ubysz, przewoonicząc:v 
WKKFIT L. Bryszewski i pr1.r.­
W<>dnicza,cy :MKK.FiT St. Bo­
browski. 

Prz.y d:twlękach hymnu pan­
stwowego flagę na maszt " ' Cla­
gnął poczet sztandarowy w 
składzie: D. Calit'lska, ż. Fron­
czyk i W. Woźnica. W mistrzo­
stwach udział bierze 62 zawod­
niczek i zawod:tików z 18 okre. 
&ów, W rnku ubie&łym tytuły 

mistrzów Polski zdobyli M. .Bu­
trymDwa i W. Woźnica. Ro1-
grywki przeprDwadzane są je­
dnocześnie na ł stołach. Or1a­
nizacJa dosk<>nala. 

W pierwszym dniu zawodów 
do ni~-spodzianek :>:allczyc trze­
ba wyeliminowanie paty !ódz. 
kiej St. Fronczyk - A. Laso­
tówna przez parę J. Skublew­
ski - Cz. Noworyta oraz wy­
elbninDwanie pary A. Dom1cz 
- W. Woźnica przez parę Ko­
walski - Zwlerzyk. W grze 
podwójnej · kobiet łódzka para 
A. i G. Las.DtÓWllJl pr:tegrala I 
parą Wilczewska - Zamiera. 

DztA o godz. s dalszy cfąg 
spotkań pólfinalowyclt. a o go. 
dzlnie 17 finały l zakońc:zeato 
l.listrz~tw. (n) 



Kserografy 
Ka:i:dego dnia setki pra­

cowni'.ków administracji po­
święcnją wiele godzin na 
przeph;ywanie tekstów, do­
kumerntów, korespomdencji, 
powielalpie przemówień, wy­
stąpień itp. Odbitki rysun­
ków tecłmicznych składają­
cych się na projekty prze­
mysłowe i budowlane wyko­
nywane są nie~al~ że już 
„na wagę". Część tych ko­
pii i druków powiela się me­
todami wręcz chałupniczymi 
- na ręcznym powielaczu, 
część trafia do drukarni, 
gdzie tzw. „mała poligrafia" 
często ogranicza możliwości 
produkcyjne innych deficyto­
wych wydawnictw. 

Proste podręczne urządze­
nie do kopiowania tekstów, 
które mogło by zastąp~ć 
pracę dziesiątek maszyni­
stek, w każdym większym 
przedsiębiorstwie jest od 
dawna przedmiotem uprag­
nionym przez szęfów dbają­
cych o postęp w organizacji 
pracy i zarządzaniu. Wciąż 
jeszcze urządzenia takie są 
jednak u nas luksusem. 

.Tedyny w kraju producent 
nowoczesnej kopiarki opartej 

zamiast 
o technikę kserogi;aficzną 
(tzw. sucha fotografia) 
Łódzk;ie Zakłady Kserotech­
niczne „Prexer" - w ub. 
roku dostarczyły tych urzą­
dzeń 200 sztuk. Mimo znacz­
nie większych zamówień, 
niedostateczne powierzchnie 
orodukcyjne hamowały szyb­
ki rozwój tej opłacalnej pro­
dukcji. W br. serie produk­

'. cyjne kopiarek zaczną się 
h.VJ ydłużać. „Prexer" dostar­
czy ich już 400 sztuk, a do 
'1975 r. - 1000 sztuk rocznie. 

Kserograf KS-4, który 
powstał w wyniku opraco­
•wań łódzkich specjalistów, 
j.~st urządzeniem jeszcze 
dt>ść kosztownym - jego ce­
n11 wynosi ponad 200 tys. zł. 
W' miarę wydłużania serii, 
cena wytwarzania zmalała 
juŻI o ponad 100 tys. zł., a 
przewiduje się, że w 1975 r. 
łódz!\:i kserograf będzie mógł 
kosztować nie więcej jak 
100 tys. zł. Podobne urządze­
nie wytwarzane przez przo­
dującct w tej technice firmę 
amery~ańską - ,..:a.ank..CorpQ­
ration„ oraz jego angielska 
f ilia „Rank-Xerox" kosztuje 
27 tys. funtów, tj. około 
4.200 tys. zł i w związku z 

i· armii 
tak wysoką ceną na import 
tych urziądzeń nie możemy 
sobie pozwolić. 
Obserw01Waliśmy pracę ko­

piarki Ks-4. Kopia każdego 
druku czy rękopisu, strony z 
czasopisma czy książki jest 
identyczna z oryginałem -
ostro zarysowana i idealnie 
wyczerniona. Można na tym 
urządzeni'll wykonywać także 
odbitki makrotekstowe z 
mikrofilmbw. 
Byłoby oczywiście przesa­

dą wykazywanie wyższaści 
łódzkiej kopiarki nad 11ngiel­
ską. Niewątpliwie jednak 
pozwala ona osiągnąć wyższe 
wydajności dzięki otrzymy­
waniu kopii za pośrednic­
twem matrycy metalowej i 
powielacza ofsetowego. Ko­
piarki „Rank-Xerox" wyko­
nują jedną kopię na sekun­
dę, na kserografie łódzkim 
można wykonać około 4-5 
t ys. kopii w ciągu godziny. 
Udoskonalona z typu 
KS-2, kopiarka KS-4 posia­
da format końcowy arkusza 
A-3, ale pozwala na swobod-

„przepisywaczy'' 
(Inf. własna) 

ne zwiększanie i zmni~jsza­
nie rozmiarów kopii. 
Dzięki eksportowi ksero­

grafów łódzki „Prexer" zaj­
mu je od dawna dobrą pozy­
cję w klubie eksporterów. 
Wartość eksportu tych uni­
wer salnych kopiarek stanowi 
80 proc. tirodukcji eksporto­
wej zakładów. Od chwili 
uruchomienia tej produkcji 
w Łodzi, sprzedano za gra­
nicę 3 tys. kserografów za 
ponad 70 mln zł dewizowych. 
Pracują one z powodzeniem 
we wszystkich krajach de­
mokracji ludowej, w Egip­
cie, Indiach i w wielu in­
nvch rejonach świata. Przy 
ich pomocy wykonywano 
m. in. doskonałe kopie bez­
cennych fl!arych rękopisów z 
papirusów. 

M. Kr. 

Bez porzqdku • nie ma dobrej roboty 

Zebranie toczyło się zwyczajnie. I WÓW• 
czas, kiedy po dwóch stereotypowych refe­
ratach ustępujących władz oddziałowych -
organizacji związkowej i rady robotniczej -
podniósł się kierownik zakładu „IWA" do 
swej przydługiej tyrady i kiedy już za­
częłam żałować, że w ogóle tu przyszłam -
wówczas dopiero zaczęło się. Od szeptów, 

,Na zebraniu w „Lido" 
N 

ie jest zapewne łatwo 
pracować tu i zarzą-

, dzać owym trójoddzia-
łowym i wielowydzia­
łowym kombinatem 
konfekcyjno - dzie­
wiarskim, rozrzuco-

nym na trzech krańcach Ło­
dzi, a do tego przy - jak 
obecnie - ustawicznej moder­
nizacji i wymianie maszyn 
prowadzonej w pełnym biegu 
stale wzrastających zadań 
produkcyjnych. Tym bardziej 
więc nie można nie widzieć, 
że ten borykający się z tylo­
ma kłopotami za.kład, to prze­
cież jeden z c-iołowych pro­
ducentów rynkowej i eks­
portowej konfekcji dziewiar­
skiej, wyróżniony niedawno 
tytułem najlepszego eksporte­
ra w branży i listem z po­
dziękowaniem najwyższych 

władz partyjnych za wzoro­
wą pracę zatrudnionych tu 
ludzi. 

- Popatrzcie na wyniki. 
Grubo ponad 7 mln sztuk 
konfekcji tegorocznej z dzia­
nin bawełnianych, anilano­
wych, bistorowych i elastoro­
wych. 20 proc. z tego na eks­
port do najbardziej wymaga­
jących odbiorców, własne 
wzornictwo i o 5 proc. wyż­
sza tegoroczna premia z fun­
duszu zakładowego. To też 
sprawa załogi. Przeważnie tej 
najlepszej, najbardziej zwią­
zanej z przedsiębiorstwem, 
która choć krytyczna i wra­
żliwa na braki a zwłaszcza 

na niedociągnięcia w goi•po­
c!arowaniu, nie zawodzi ni­
gdy gdy chodzi o wydajną, 
wzorową pracę. 

~ .„ 

W
róćmy do zebrania. 
'l:owarzysze - pod­
sumowuje przewod­
niczący rady zakła­
dowej „Lido". - Zro-
biliśmy, niemało. 
Przykłady? Nowe 

maszyny, szatnie, więcej 

miejsc na wczasach i na ko­
loniach i to nie tylko w Su­
lejowie ale i w Mielnie nad 
morzem, filia stołówki w 
„Balatonie", łamie i umy­
walnie, nowo otwarty zakła­
dowy ośtodek zdrowia.„ Sa1a 
słucha bez komentarzy jesz­
cze, podobnie jak i informa· 
cji dyrektora naczelnego o 
tym czego się dokona jeszcze 
i czego zt'obić się nie da lub 
nie opłaci ze względu na o­
kreślone warunki lokalowe i 
perspektywę rozwojową bran­
ży. 

Argumentacja widać tra­
fia do słuchających ludzi, bo 
na 5'8.li cicho i słychać tylko 
odgłosy otwieranych butelek 
z oranżadą. Ale oto zabiera 
głos miejscowe kierownictwo 
oddziału „Iwy" i naraz któ-

ras z kobiet woła: Kiedy to 
zrobicie? Za cztery lata? Po­
tem odzywa się druga, trze-
cia ..• 
Gorący nastrój uspokaja 

meco przedstawienie listy 
kandydatów proponowanych 
do nowych władz oddziało­
wych. Kto jest za listą? Pod­
noszą się wszystkie ręce, ale 
z sali znów czyjś niby żartem 
głos: będziemy skreślać! Kto 
chce zgłosić kandydatów z 
sali? Liczę nazwiska, jedno, 
dwa, sześć. Do oddziałowej 
rady zakładowej i rady ro­
botniczej, na delegatów na 
zakładową konferencję spra­
wozdawczo-wyborczą rp.dy za• 
kładowej „Lido". 

Dyskusja •rozszyfrowuje wie-
półgłośnych uwag i niedo­

mówień. Jak długo mamy 
czekać na dobre nici - wo­
łają szwaczki - na nożyczki 
i inne drobne narzędzia do 
pracy, na wyregulowanie ma­
szyn - obrębiarek, przy któ­
rych odkręcają się śrubki i 
obluzowują paski, na lepsze 
dziurkarki, bo te, węgierskie 
mają b. małą wydajność i 
trzeba było odstawi ć je do 
magazynu, na symbole z ce­
nami dla konfekcji, bo ich 
brak utrudnia pracę i na 
stemple firmowe? Dach nad 
krojownią to nie dach a pry­
sznic. Czy naprawdę nie mo­
żna go zreperować, aby wo­
da przestała się lać i plamić 
dzianinę? Zobaczcie ile z te­
gÓ powodu robi się odpad-
ków? · 

I 
azajutrz w dyrekcji. 
- Lud;i;ie mieli rację 
- słyszę. - Po co są 
elektrycy, mechanicy, 
oddziałowa administra­
cja, wreszcie jak 
nie po to, aby takie 

właśnie jak wymieniane na 
zebraniu sprawy załatwiać 
nie czekając aż im się to wy­
pomni przy jakiejś dopiero 
publicznej okazji. Wypomina­
no zresztą na pewno i wcze­
śniej. W dokumentach rady 
zakładowej, komitetu zakła­
dowego partii nie brak rów­
nież w różnych innych spra­
wach sygnałów, podobnie jak 
i dowodów świadczących o 
szybkiej i skutecznej na nie 
reakcji, sięgającej nierzadko 
w najbardziej trudne i zło­
żone sfery kłopotów domo­
wych i rodzinnych pracowni­
ków. 

- My nie tacy, żeby tylko 
wymagać, ale porządek musi 
być, bo bez tego nie ma do­
brej roboty - powiedziała 
mi jedna z delegatek. Porzą­
dek, a więc i dyscyplina pra­
cy równie~. To właśnie me 
tak dawno załoga z,awiadomi­
ła kierowniczy aktyw przed­
siębiorstwa, gdy w oddziale 
Ruda pijany majster dopuścił 
się karygodnych przeciw dys­
cyplinie tej wybryków, a w 
kilka dni potem, gdy to sa­
mo uczynił ustawiony na stra­
ży fabrycznego dobytku por· 
tier. To właśnie oni, ci su­
mienni dbający o robotę ro­
botnicy interweniowali w ró­
żnych innych przypadkach 
rozmyślnego lekceważenia 
pracy i obowiązków, ocenia­
jąc sptawiedliwie ud;i;i~! kiiŻ" 
dego w pracy. 

- Jak wypadły wybory? 
pytam na zakończenie prze­
wodniczącego rady zakłado­
wej. - Dobrze - odpowiada. 

Wszyscy zgłoszeni z sali 
weszli do oddziałowych władz 
społecznych. Na miejsce tych, 
którzy odejść musieli. 

K. 'WYRZYKOWSKA 

Czy trzeba aż zezwolenia 
władz nadrzędnych, aby ku­
pie kilka odkurzaczy umo­
żliwiających odkurzanie wszy­
stkich maszyn równocześnie? 
To co teraz jest, to nie odku­
rzanie, a zakurzanie sal pro­
dukcyjnych. Albo stały brak 
napoi, nie tylko wody sodo­
wej r. nieczynnego saturato. 
ra, ale nawet kawy czy mię­
ty, odzieży roboczej w odpo· 
wiednich rozmiarach, fartu­
chów chroniących oddzież dla 
personelu rachuby, noży do­
pasowanych do maszyn nał-~~~~~~~~~~~~~-
kz:o j owni... 

- Pan mówi, kierowniku, 
że wybijane są szyby w ok­
nach na salach produkcyjnych 
- tłumaczy jedna z delega­
tek. - To po co pozdejmo­
waliście zasłony z okien? Ca­
łą zimę wisiały niepotrzebnie 
i kurzyły się, a teraz kiedy 
słońce zaczyna prażyć i ośle­
piać kobiety przy maszynach 
na szwalni, toście je zdjęli, 
bo ma być malowanie? Nie 
można było pomyśleć o ma­
lowaniu sal zimą? Przecież o 
malarzy b7ło chyba łatwiej 
niż teraz w wiosennym sezo­
nie ..• 

Lubuskie lalo 
lilmowe -
„Logów 72" 
Trę.dyeyjrue Lagów Lul:mskl 1 

w l>r. stanie się miej~em prze­
glądu roez.nego dorobku polskiej 
kinematografii i spotkania ak­
torów, reżyserów 1 tnnych reali­
zatorów filmowych oraz kryty­
ków. 

Za.paella decy,zja, że „lubuslde 
.ta.to filmo·we ;- Lagów 1972" od­
będzie się na przelomle czerwca I 
1 lipca. 

Cudowne światło · 
Zna.ne są ploni.erskie zasługi W<>jskowaj Akademdi Technioz.; 

nej w badaniach na<i „cudownym świat!em" - laserem, jesz,. 
cze do n iedawna jedyn ie domeną v,;yspecjaJizo.wa.nych nau­
ko\\·ców. Dziś, w poważnej mierze dzięki naukowcom z WAT 
- laser coraz .szerzej wy.chodzi poza laboratoria. 

Koagulatory laser-owe czyi! lancety optyczne, uratowa?y jut 
wzrok tyo;iącom lud1,i. Laserowy wskaźnik kierunku, rodem 
z W AT, wyznaczy! oś drążonego w lub!ńskiej kopalni miedz.! 
chodnika z dokładnością do 3 centymetrów. W hucie alumi­
n ium Skawina. pracuje obrabiarka laserowa wiercąca otwory 
w materiałach trurun-0obrablalnych, skracająca czas drążenia 

z 20 min. do 1/1000 sekundy, ogromnie zmnlejsuijąca koszt 
operacji poprzez wyelimi.nowanie drogich wierteł diamen­
towych. 

W próbach znajduje się mlkroobrablarka laserowa; która 
v:yipala otwory o średnicy kllkud2liesięciu mikronów. Nożem 
laserowym można będzie np. wyciąć z dużej powierzchni 
stal! US2lkodzony fragment i precyzyjnie zespawać materia? 
za,gtępczy. Ląoznosć zrunlerza wy'korzystać wićlzkę śWiatla 
laserowego w cha,rakterze „in.lewidocz.nego kabla" o wiel-
kiej pojemnośC!. • 

La.ser wykorzystali woj9kJowd specJal!śC! w ub. r. podozas 
operacji „Przerzut", precyzyjnie wyznaczając trasę koparki, 
którą w Koninie przetransportowano przez Jezioro Go.sław­
skie. 

W ub. I". wojsk0owi naukowcy przeprowadzili p!erwsz~ 

beZJl>OŚrednią rozmowę telefon iczną za pomocą lasera mię­
dzy Wojskową Akademią Techniemą a Wairszawskim Pala~ 
cem Kułtury i Nauki. 
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Rozmowy o :teatrze więc nikt nie wmawia, ie żądam rzeczy niemożli­
wych). 

jednak to pocąignięcie również i minusy; muzy­
k~ - powodowane jest to oddaleniem orkiestry -
me zawsze w dostatecznym stopniu wypełnia sce• 
n~). Sprawują~y kierow~ictwo muzyczne dyrygent 
Dzansug Ka~h1dze stał się w, konsekwencji jednym 
z aktorów, i trzeba przyznac - swietnym. Praw• 
dziwa to przyjemność oglądać go w roli animatora 
spektaklu - kiedy biega po scenie d:y:rygując or­
kiestrą~ podając ton. śpiewakom, „gra" trudne rY!• 
my Le1ghta całym ciałem, gd)' scichapęk zerka na 
wid~wnię i gdy w chwilach muzycznych przerw 
ro_zp1~ra się w fotelu, żywo reagując na przedsta­
w1eme. Pełnoprawną funkcję spełnia w •. Człowie• 
ku z La Manchy" chór - rozruszany ju:i: wystę• 
pujący . w rolach wię~n~ów, przygotowany ba:r~o 
starar;me przez V.:ło_dz1mier~a Pospiecha. Ba, jedna 
z chorzystek~ Elzb1eta Jezewska, tańczy, bardza 
zresztą udame, taniec z I aktu, zaś Kazimier<! 
o _rzechowski, miękko, z wyczuciem stylg, śpiewa 
p10senkę o ptaszku. We wstawkach baletowych, 
opracowanych przez Witolda Borkowskiego wyróż­
nia . się solistka bal.etu, Iwona Błaszczyk, pełna 
wdzięku, dobrze czuJąca rytm „Tańca Maurów". 

Mamy wreszcie w Łodzi „Człowieka z La Man• 
czy", głośny musical Mitch Leigha z librettem 
Wassermana, piosenkami Dariona. Porwał się nań 
Teatr Wielki, co wielu osobom, znającym system 
szkolenia śpiewaków dla potrzeb teatrów muzycz­
nych, może się wydać donkiszoterią, walką z góry 
skazaną na przegraną. Wynik spotkania określił­
bym jednak raczej jako remisowy. Teatr nie prze· 
grał, ani też nie wygrał w sposób bezapelacyjny, 

z niektórych „zwarć" wyszedł obronną ręką, in­
ne zaś oddał walkowerem. Z tego też względu tru• 
dno o opinie jednoznaczne, oceny ogólne. 

Walkowerem oddana została, tak mi się przy­
najmniej wydaje, aktorska strona przedstawienia. 
Musicalowej publiczności nie może sprawiać peł· 
nej satysfakcji fakt, że ktoś „ładnie" śpiewa. Inny 
jest styl musicalowej wokalistyki - nie dopuszcza 
ona, szczególnie w dziełach tak doskonałych, jak 
„Człowiek z La Manczy", operowego „zadęcia"; 
wymaga lekkości, płynniejszego prowadzenia frazy, 
umiejętności śpiewu „charakterystycznego", Wy­
czyny wokalne muszą być zwią::ane z pełnospraw­
nym aktorstwem - ideałem jest tu świetny aktor 
dramatyczny, umiejący na dodatek świetnie śpie­
wać. Przy szacunku, jaki żywię dla łódzkiej obsa­
dy, nieraz odnoszącej pełny sukces w tradycyjnym 
repertuarze, stwierdzić muszę, iż ogóln~ rzecz bio­
rąc, swoje zadania aktorskie ledwo markowała. 
Szczególnie jask1·awo widać to w scenach rozgry­
wających się bez udziału muzyki; nie trzeba doda­
wać, że ucierpiało przy tym bardzo i tempo i rytm 
poszczególnych scen. („Tradycjonalistów" upierają­
cych się przy zdaniu, że od śpiewaków nie można 
wymagać aktorstwa, odsyłam, na ich własny koszt, 
na snl?klakl „Człow ieka z La Manczy" w operetce 
budapeszteńskiej. :Widziałem, słyszałem, niech mi 

Najbliżsi ideału są w łódzkim przedsfawieniu 
Alicja Pawlak, tworząca ostrą, wyrazistą sylwetkę 
Aldonzy - Dulcynei, dość skutecznie przezwycięża­
jąca operową sztampę, a także Romuald Spychal­
ski, śpiewający Padre pięknie i dyskretnie, z po­
czuciem humoru. Kapitalny, znany nam z po_piso­
wych kreacji wokalnych Władysław Malczewski, 
zagrał Cerwantesa - Don Kichota z powodzeniem 
nieco już ml'liejszym. Brawa dla niego za piosenkę 

Donkiszoci 
o Don Kichocie, za „To przecież złoty hełm Mam­
brina", za „Snić sen", pointowane oklaskami wi­
downi, pretensje jednak o koturn, patos, brak fi­
nezji w dialogach. Zwrócił na siebie uwagę Stani­
sław Heimberger (dr Carasco), dobrze od strony 
aktorskiej poprowadził rolę Szefa Antoni Majak. 
Mocno dyskusyjne wydaje się natomiast obsadze­
nie Adama Dulińskiego w Sancho Pansy, śpiewak 
nie spełnił wymagań wokalnych jakie pociąga za 
sobą partytura. 

O ile Romanowi Sykale nie udało się jako reży. 
serowi wycisnąć ostatnich potów z zespoiµ i zapeł­
nić „pustych" miejsc w wielu scenach, to na uwa­
gę zasluguje jego koncepcja inscenizacyjna. Dobrym 
pomysłem, przylegającym do zasad estetycznych. 
rządzących tym music.a lem, jest dalsze odejście od 
iluzji teatralnej, umieszczenie orkiestry na wprost 
widzów, na scenie, wysoko pod horyzontem. (Ma 

Autorem scenografii jest Ladislav Vychodil, gość 
z. Brat,vslawy. Skonstruował olbrzymi loch w kształ­
cie walca. ze „zwodzoną" drabiną, po której scho­
dzą inkwizytorzy, umieścił we wnętrzu walca rusz­
to~ania, t~or~ąc w ten sP?sób. wiele planów akcji, 
poziomych i p1011ow:v..ch, os1ągaJąc także monumen• 
talny efekt. -

Mimo więc. J><?czątkowych uwag, warto obejrzeć 
t.o ~rzedstaw1e':11e .. Plusy i minusy równoważą się 
w n.im, pozostaJe ciekawe choćby jako nowa propo­
zycJa reper.tuarowa, pozostaje wartościowe przez 
~wą humanistyczną wymowę. Pozostała ooza tym 
Jego. ~uzyka. Zresztą, jak mówi Don Kichot· -
•:N~JWiększym . szaleństwem jest brać życie takim 
Jakie jest. a me takim, Jakim by{: 1>0wl.n.ń.o"-
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§ • Nowe władze ZL ZMS § - -+ 15,2 lys. miejsc w szkołach ponadpodslo\vowych 
+ lowe zawody czekuiq § • Odznaczenia § 

~ im. J. Krasickiego ~ :_ w ubiegłą niedzielę zakończyła dwudniowe obrady IX :_ 
Lódzka Konferencja Sprawozdawczo-Wyborcza ZMS. 

: Konferencja wybrała nowe władze zarządu Lódzkle- : 
: go ZMS ora.z 29 delegatów na V Krajowy Zjazd : 

Dokqd po VIII kłusie? 
Już za kilka dni, tJ. 15 kwietnia, rozpoczną się zapisy mło­

dzieży do szkól ponadpodstawowych. Kim zostać? Jaki wy­
brać zawód'/ Dokąd pójść po Vili klasie? Obok blisko 12 ty­
sięcy przyszłych absolwentów łódzkich szkól podstawowych 
nad pytaniami tymi zastanawiają się również rodzice obec­
nych ósmoklasistów dyskutując nad wyborem dalszego kie­
runku edukacji swoich pociech. 

Przypomnijmy więc najpierw, nym 1972/'f3 łódzkie szkoły po-
że kazdy z tegorocznych absol- nadpodstawowe będą mogły 
wentów szkól podstawowych ma przyjąć ponad 15.200 uczniów. 
zagwarantowaną możliwość dał- W liczbie tej 2200 miejsc zare-
szej nauki, o lle tylko będzie zerwowano dla ósmoklasistów 
chciał się uczye, a wybór szko- spoza Lodzi. Jeśli chodzi o ty-
ty i przyszłego zawodu zale- py szkól to w lil'each ogólno-
żeć będzie przede wszystkim od lcl!ztalc cych czeka 3.325 miejsc, 
zdolności, zainteresowań ucznia zaś 11,9 tys. miejsc posiadają 
1 stanu jego zdrowia. szkoły zawodowe wszystkich 

Jak nas polnlormowano w typów. Na tę ostatnią liczbę 
Kuratorium Okręgu Szkolnego składa się m. In. 1880 miejsc w 
m. Lodzi w nowym roku szkol- technikach, 2920 miejsc w za­

sadniczych szkola·ch zawodo­
wych dla młodzieży nie pracują­

~ielony 
przednówek ••• 

Tegoroczna wczesna wiosna 
charakteryzuje się, niestety, 

cej i 4175 w zasadniczych szko-
łach przyiakladowych. 
Równocześnie z zapisami do 

szkól ponadpodstawowych roz­
poczną pracę, powołane we 
wszystkich szkolacl1 zawodo­
wych, specjalne komisje kwa­
lifikacyjno-rekrutacyjne. Komi­
sje te przyjmują podania, prze­
prowadzają wstępne rozmowy z 
lrnndydataml, badają zaintere­
sowanie ucznia przyszłym za­
wodem, predyspozycje do jego 
wykonywania ltd. Ci uczniowie, 
którzy z wyrażnie określonych 
powodów (np. przeciwwskaza­
nia lekarskie, bardzo słabe po­
stępy w nauce z „kierunko­
wych" ważnych w danym tech­
nikum przedmiotów) nie zosta­
j!j zakwalifikowani jako kandy-

zie odpowiednich zainteresowań =-: ZMS. Na przewOO.niczącego ZL ZMS wybrano byłego prze- =:_ i postępow w nauce warto bę- wo<Lniczącego ZD ZMS - Widzew i byłego kierownika Wy-
dzic zapisać syna czy córl<ę. dzialu Organizacyjnego ZL ZMS - Marka Walickiego. Wl-

Na razie, lrnrzystając z opinii : ceprzewodniczącymi zostali ponownie: Andrzej Stępień, Sta- : 
Kuratorium informujemy, że je- • nisław Kosiński i Jan Krasze,vsk.l. • 
śli chodzi o łódzki rynek pra- Obecny na Jódzklej konferencji sękretarz ZG ZMS : 
cy, to największe zaoptrzebo- Jan Maj, przekazał serdeczne podziękowania w imieniu Za· : 
wanie na fac11owców notuje się: rządu Głównego dotychczasowemu przewodniczącemu ZL : 

.A w gru11ie zawodów budo- ZMS - Józefowi Olbryk<>wi za cllugoletnią pracę w łódzkiej : 
wlanych (naurarz. posadzkarz, organizacji ZMS. : 
betoniarz - zbrojarz, dekarz- Zarząd Główny ZMS z okazji L'< Lódzklej Konferencji : 
blacharz, stolarz. monter we- Sprawozdawczo-Wyborcze; przyznał najwy:i.sze odznaczenia : 
wnętrznych instalacji budowla- organizacjom łódzkim, aktywistom I przyjaciołom ZMS. : 
nych i monter zewnętrznych ZLOTE ODZNACZENIA IM. JANKA KRASICKIEGO otrzy- : 
sieci komunalnych), mall: Józef Olbryl<, Wojciech Franc, Stanlsla.w Gawl<>wskl, : 

.A w grupie zawodów mecha- • Zen<>n Miller, Ant<>nl W<>tnlak, Jerzy Zimn<>wlodzki, i prof. : 
nicznych (mechanik maszyn i : dr Zdzisław Skwarczyński. SREBRNE ODZNACZENIA: Bar- : 
urządzeń przemysłowych, to- : bara Lęcka, Andrzej Sidorowicz, Eugeniusz Pietrzak, Ed- : 
karz, frezer). • mund Lewandowski, Andrzej Lech. BRĄZOWE ODZNACZE- : 

A w grupie spożywczej (prze- : NlA: Bożena Górecka, Eugeniusz Zyszl<iewicz, Jerzy Foc· : 
twór~two mięsa, mleczarstwo, i •:"'· naJczyk, Jacek J~drys, Longina Marasiak, Bo.żena Surowiec, : 
nowy zawód przetwórstwo Lech Szcześniak, !\fa.rek Bart<>slk i Jerzy Kowalski. : 
ryb), (J. kr.) : 

A w grupie zawodów wlóltien- iiHHllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUIUHlli niczych (przędzarz, tkacz), 
Do nowych zawodów gwa­

rantujących szybkie zdobycie 
dobrej pracy należy m. in. za­
wód blacharza karoseryjnego, 
który zdobyć można w zasadni­
czej Szkole Samochodowej (ul. 
Przybyszewskiego 79), cukier­
nika przemysłowego - w za­
sadniczej Szkole Ptzemysłu Pie­
karskiego (ul. Emilii Plater 34) 
oraz dziewiarza maszynowego 

w zasadniczej Szkole Włó­
kienniczej przy Zakładach im. 
Gwardii LuctoweJ (Wróblewskie­
go 38) I w Zasadniczej Szkole 
Włókienniczej przy Zakładach 
im. A. Struga (ul. Ląkowa 11). 

(SI.) 

Przechowalnie · wózków 
w blokach 

I 
W jednej z naszych notatek 

pt. „A może by przechowalnia 
wózków" postulowallśmy wy­
gospodarowanie w wysokich 
blokach pomieszczeń na urzą­
dzenie przechowalni wózków. 
Otrzymaliśmy w tej spra·N.e 
odpowiedź z RSM „Lokator". 
z któ:·e.i dowiaduj'emy się. ie 
po ukazaniu się naszej notatki, 

,,Lokatora•• równie wczesnym zniknl~cietll z 
naszego rynku tzw. starych 
warzyw. Niemal zupolnie brak 
buraków, kapusty, porów, a 
bardzo mało jest marchwi. To 
dobrze, że przynajmniej Je>t 
cebula, czosnek i chrzan. Jabł­
ka wprawdzie są, ale przede 
wszystkim wyższej jakości i 
jt-dnocześnie wyższych cenach. 
nral< jabłek tańszych. Klopo1y 
z zaopatrzeniem w warzywa 
czę~ciowo ratuje import, obej­
muje on na\Vet kapustę. Spro­
wadzamy także świeże pomido­
ry, które mimo dość wysol<icj 
ceny znajdują zawsze chętnych 
nabywców. 

daci do danej szkoły - nie są!----------------------------------· 

w porozumieniu z komitetami 
domowymi budynków U-kon­
dygnacyjnych, rozpatrzona to­
stata możliwość znalezienia po­
mieszczeń do prze<:howywania 
wózków dziecięcych. Wygospo­
darowano na len cel pomie:;?.­
czenia gospoaa.rcze w plwm­
cach w budY'nku nr 205 przy 
ul. Grabieniec 15. a dla Osie­
dla im. M. Ko·nopnlckiej udo­
stępnione zostaną pomieszc?.e­
nla na parterach. 

Naturalnie cala nadzieja w 
nowalijkach. Pogoda piata jed­
nak figle, a więc ~ z tym asor­
tymentem me Jest najlepi.,j. 
Ciągle brak większych ilości 
botwinki, naci pietruszki, Zlclo­
ncgo koperku, szczawiu. Są 
natomiast świeże ogórlci l sata· 
ta. Coraz częściej polrnzuje si~ 
rzodkrewl<a, szczypiorek, szpi. 
nak. 

odprawiani zupełnie z kwit­
kiem. Komisja udziela porady 
co d<> wyboru Innej szkoły, 
bardziej odpowiadającej rzeczy­
wistym zainteresowaniom i mo­
żliwościom ucznia. 
Pomocą w sprawie wyboru 

odpowiedniej szkoły i najwlaś­
ciwszego 1.awodu, zarówno pod 
względem zdolności ucznia jak 
I pozycji tego zawodu na ryn­
ku pracy, po w i n ie n służyć 
rodzicom nauczyciel - pełno­
mocnik do spraw preorientacji 
zawodowej w szkole, do której 
obecnie uczęszcza dziecko. Tak­
że 1 my postaramy się przed­
stawić niektóre chociażby szko­
ły zawodowe, do których w ra- . 

NTU 303·04 
od owiada 

Będzie bezpieczniej~ 
„,?,~row~~~.~~! ':.„~!~ł~~o~m-

plamą na mapie Lodzi. Cora• Wi<>ne z<>staną jedynie na „zeb­
częściej zdarzają się tam wy- rach". Zmianie ulegnie również 
padki. Wiele <>Sób do:malo obra- system przystanków, zwlasz­
żei1 bądź pod tramwajami bądź cza autobus1>wych. Autobusy za­
też potrąconych zostało przez sa- trzymywać się będą w zakolach. 
mochody, W Wydziale Komun!- Wysepki tramwaj1>We nat1>miast 
lrncji Prez. RN m. L1>dzi poka- <>toczone z<>staną metalowymi 
zano nam plan, według którego plotkarnl. Za takle ogrodzenie 
nastąpić ma przebudowa Ronda, można bedzie weJśt tylk<> z 
Zost..a.nie 0110 w całości opasane „zebry". 

SądzLmy, te projekt ten po je· 
go realizacji zabenpieezy w pel· 
ni ruch pieszy w tym miejscu. 
Oczywiście narzel<ać będą wszy­
scy el, którzy dotychczas nit' 
mogą pogodzić się z obowlązu­
.iącym1 przepisami o ruchu pie· 
szym w mieście. Należy jedynie 
żvczyć szybkiej realizcji pomy-
słu. kJ. 

Je<!nocześn!e za,..ząd RS'M 
„Lokator" zwraca uwagę, że w 
nowych osiedla.eh mie-szkan:o­
wych ju~ we wstępnej faz:e 
za.budowy - w projektach ar­
chitektonicznych - na.leżałoby 
p1-zewLdzleć specjalne przecho­
walnie dla wózków, co rozw!'.,1-
zaloby problem uclążllwego 
wznoszeni.a I znoszenia !eh na 
wyższe kondygnacje budynk'lw. 
Będzie ba rdzo dobrze. j ~·Il I 
..Lokator" pierwszy porozumie 
się w tej sprawie z inwesto-
rem.„ (j. kr.) 

J. Laforu•ge - Poezje, PIW 1e 
N. Swldzi1\ska. - Polska, 

In ter 12 
B. Mączewskl - Rowiński -

unradźwtękl w przemyśle, wzw 
15. 

J!1s1cze w 1vm miesiąr.u 
Iłowe muszyny 
do produkcji 
pyz i plucków 

pyzy, placki kartoflane, kne­
dle i pierogi produkowane 
przez Lódzką Chłodnię Sl;.lau'l­
wą tale zasmakowały lodzianom, 
że artykuły te idą jak prLY· 
słowiowa woda. W tym roku 
sprzedano ich już 140 ton. N ter 
stety, produkcja j&."' dotych­
czas jest ogranic«>na, gd l'Ż 
zdolllosci prod u key jne posiada­
nych maszyn już w 100 pr-Jc. 
są wylrnrzystanc, a to co się 
robi, nie jest w stanie zasi>O­
koić apetytów mieszkańców na­
szego miasta. 

Sytuacja zmieni się jedtul< 
już WJ(Cótce na lepsze. Jesz.:ze 
'v ty1n miesiącu oczckiwa tle 
Jest nadejście z Importu dwóch 
maszyn. Produkować one będą 
dziennie 5 ton pyz i 10 ton 
placków. W bieżącym roKu 
przewiduje się więc w sumie 
dostarczu1ie na rynek okoto 
700 ton pyz, 1.000 ton plac!i<iw 
oraz 500 ton lmedli I pier'l· 
gów. Oferta dotyczy talne o­
koło 450 ton mrożonego gar­
mażu, tj. przede wszystkim 
flaków, a także mrożonej w:\-
troby, serc itp, (kas) 

Dlaczego 
t . . ? ulama s1ą eaz •..• 

Nasi Czytelnicy z bloku przY' 
ul. Lubelskiej 25 dzwonili do 
nas w czo.raj, prosząc o pom ')C. 
Przed ich domem ula.tnial się 
gaz, a interwencja w Gazow·ii 
nie dala dotychczas rezułta ,u. 
Skontakt.J\vallśmy się z GJ­
zownią pro-sząc o wyjaśn!en:e 
sprawy. Wynika z niego, że ~az 
ulatnia się w miejscu, gd.~ie 
kiedyś stal stary dom, który 
został ro zebr an~'. Po ·robotach 
rozbiórkowych ekipa z Ga­
zowni za.bezpie·czyla stare pr ~e­
wo<iy. Po.nieważ ktoś zdewasto­
wał stare zabezpieczenie, o:to­
Ucznl mieszkańcy znów zasy­
gnalizowali to Gazowni. 

Inż. Sadzlński z Gazowni tlu­
ma.czyl nam, że niestety, nie 
ma. dokumentacji, na podstaw:e 
której można by zorien.tować 
się o ukla<izie rur gai.owych 
pod sta.rym, ro-zebranym do­
mem. Dlatego też w tym 1y­
godnfu ekipa Gazo.wnl przys~a­
pl do rozkopywa.nia gruntu, 
idY.ż Jes.t t-0 Jedy1ny sposób na 
znalezienie miejsca ulatnian•a 
się gazu. 

Mamy nadzieję, że w ten 
sposób sprawa zostanie zała-
twiona. z gazem ża.rtów nle ma 
i nawet jeśli ulatnia się go 
niewiele, jak - zda.niem G'­
zowni - przy ul. Lubelsk'.cJ, 
trzeba to zl!kw!dować jak nai-
szybciej. (Kas.) 

Jakle są prognozy na najbliż­
szą przyszłość? Nadzieja w 
aurze. JE.foli będzie słonecznic 
I cieplej, to i podaż nowalijek 
nlewątpliwie wzrośnie. Uzupeł­
nieniem rynku wat·zywIYo-owo· 
cowego są mrożonki. Ootyoh­
czas Lódź skonsumowała icb 
220 ton. Na składzie pozostało 
j«szcze 81 ton. Najwięcej sli­
wek, pomidorów, również jesz­
cze pewne ilości fasolki, bruk­
selki, groszku i marchew!,i. 
Mrożon!ii sprzedawane b~dą 
najpóźniej do końca bleżącEgo 
miesiąca. (kas) 

nla o 3-mleslęczny urlop w ta­
kim terminie, w jakim Pa.:ii 
odpowiada ! powalanie się w 
nim na par. 2 uchwały nr 13 
Rady Ministrów z 14 styczma 
br., regulującej kwestię w1w 
urlopów. który stwierdza. że 
zakład pracy obowiązany Jest 
udzielić pracownicy urlopu b;z­
pła tnego w terminie przez :iią 
wskazanym. j 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Najlepiej 
recylujq 

W sobotę I niedzielę, po 
wcześniejszych eliminacjach 
dzielnicowych, rozegrano fi-
nał łódzki XVlll Konkursu 
Recytatorskiego dedykowane­
go pamięci Wł. Broniewskiego. 
Do finału przyst;\pilo 51 re­
cytatorów reprezentujących 
piony szkolny, akadt•micki i 
ogólny, z repertuarem poetyc­
kim i prozatorskim. 

Decyzją jury w pionie szkol-
nym zwycięzcą został uczeń 
XXIV LO A. Wichrowski, 
drugie miejsce ex aequo zaję­
ły: M. Dąbrowska z Il LO, R. 
Chrabelska z XXVI LO. Trzecie 
miejsce również ex aequo - B. 
Dębińska z MzDK „Energetyk". 
E. Krauze z IV LO i L. Kafka 
z Miejskiego Ośrodka Metody­
cznego. Jury wyróżniło R. Kucz­
borską, ucztnnicę Liceum Eko­
nomicznego nr I I M. Jaśkie­
wicz z Dzielnicowego Domu 
Kultury Polesie. 

W pionie akademickim na­
gród nie przyznano, natomiast 
wyróżnienia otrzymała Bożena 
Kwapisz ze Studium Kultural­
no-Oświatowego l Bibliotekar­
skiego. 

W plonie oi;ólnym pierwsze 
miejsce zaięly ex aequo: A. Stry­
szowska z Klubu Pracowników 
Służby Zdrowia ! H. Rabenda 
z Teatru "Stu Krzeseł", drugie 
miejsce: M. Olczyk z Teatru 
"Stu Krzeseł", trzecie ex aequo: 
J. Szczepa1iska, w. Gutowska I 
w. Tymiński wszyscy z Teatru 
„Stu Krzeseł". Wyróżniono E. 
zawadzką, A. Kowarę, J. La­
recką ! A. Tyrowicz, zaś spe­
cjalne wyróżnienie honorowe o­
trzymał J. Jabłoński. 

Na centralnych eliminacjach 
XVIII Ogólnopol~klego Konlcur­
su Recytatorskiego. które odbę­
dą się od 3-6 maja br. w Pło­
cku, Lódź reprezentować będą 
w pionie szkolnym A. Wichrow­
ski, w pic.nie akademickim B. 
Kwapisz. Sprawą otwartą Jest 
na razie reprezentacja pionu o­
gólnego. z którego zdaniem ju­
ry. dwie panie A. Stryszowska 
i H. Rabenda, repre7.entniace 
również wysoki po•iom wyko­
nania, powinny znaleźć się w 
„reprezentacji" Lodzi. (abh) 

DECYDUJE PRACOWNICA 
Również i wymiar urlopu za­

leży od pracownicy. D.opl~co 
jeśll występuje ona o urlop 
bezpłatny 'po raz drugl. mus: 
ubiegać się o zgodę zakładu ! 
wspólnie ustalić i termin roz­
poczęcia urlopu 1 jego dlu­
gość. 

J. W.: W maju kończy ml 
się płatny urlop macicrzyńs kl. 
Bezpośrednio po nim postano• 
Wilam wzląc! 3 miesiące urłt>· 
pu bezpłatnego. Mój kierownik, 
któremu wspomniałam o swo1d1 
planach, bez oporu przyJ'll je 
do wiadomo~ci. Nieoczekiwanie.----------------
natomiast •aprotestowal prE<11:&. 
I to 2 dwóch powodów: ie 
biorę tylko urlop 3-mlesięcz,w. 
i że w lecie. Jego zdanie-n, 
mogę wystąpic! albo o Urlop 
6-miesleczny, na co mnie nie 
stać. albo w ogóle zrezygnował 
z tego uprawnienia. 

RED.: Chcemy wskazać Pani 
trzecie wyjście Złożenie poda-

ODPOWIED.z·1 
REDAKC31 

Ob. J. G„ członek Spóldziel· 
ni „Lokator". Prosimy o jak 
najszybsze skontaktowanie ~ię 
z nam! tel. 303-04 w go:lz. 
10-11. (263) 

Na Traugutta już nie piją.„ 
A 

p!ll ł to jeszcze do nie­
dawna. Ptwo sprzeda· 
wa.ne w sklepiku. w tej 
wana w sklepiku. w tej 

której na piętrze mieści się po­
rad.nia przeciwalk-Oholowa. Wo­
jowaliśmy z tq rozpi;a,niq le­
czqcych się z alkoholizmu lu­
dzi. w artykulach, rui konfe­
rencji zorqa.nlzowa.nej w re­
rinkcii nn temat sluiby zd.r-0-
wia. I wreszc.ie sprawa z-0-
st<Ua zalatwiona Przv okazji 
jednak leszcze jedna rzecz z 
tej samej piwnej beczkt. 
Otóż przed paroma dniami 

zadzwoni.I do nas jeden z Czy­
telników, zapytując CZJ/ aku. 
rat Ha·ndTowa SpólrizieTn1a In­
walidów jc>st ta lns111tu.cjn. któ­
ra ma zajmowat' sie prmca­
d.zenlem klo-•kótc z piu·<>m. 
Kiosków, a u:lafolwie prvml· 
tt1wnuch l>uriel<. do teqo usy­
tuowantJCh w miejscach szcze„ 
qóTnte doqo<1n11ch dla qroma­
dze111a .!le w:tzelk!eao rodzaju 
eh uliqant>rll. bo m I.n. prz11 ul. 
RrnmnklPi. nie opodal nrrn•z­
cz-0nPqo przez kino „ Me1cn" 
~11rt11nku. Gri11 zapndn mrok 
•trnch przPch0rlzlt' tam•ęrtu po­
wracającym z pracy !t1ri?inm -
arqumentoW<U na.sz rozmówca, 

pow-0tując się 11a fakt pobicia 
go przez podcltmie!onq piwem 
chutiaanerię, która w opusz­
czonym budynku znalazła so­
bie uiealną d-0 tych wypadów 
mel!nę. 

Za.mterpe!owa.ny w tej spra­
wie prezes wspomnianej insty­
tucji p. Mil akowski. potnfor­
mowa! 11as. tż nowy zarzqd 
zdaje sobie w ·pełni sprawę z 
potrzeby stworzenia w mieście 
odpowiednich warunków u-
możliwia lacych smal<oswm 
kulturalną konsumpcję piwa I 
w tym celu rozpoczął już dzia­
łanie. Z 64 kiosków prowadzą. 
cych sprzedaż plwa część w­
stała już tlikwtd<>wa na. Likwi­
dując je przystępuje się do 
uruchomienia p•ialnt piwa u; 
specjalnie do tpqo przystcso­
wa.nych lokalach. 

Mamy nadzieję, tt za.rząd 
zajmie się ł dalszymi kioska· 
mt. A przede w~zystklm tymi. 
które ze wzqlędu 11a swq lo­
kalizację oraz 11•ar11.nkl środo· 
wi.ę'<nwe .ęamum swtrm fstnie-
nlPm nr;ouno.S?q tViP.C"f'1 ST'JO· 
lecznej szl<'>rfy niż f'nn.n•o· 
wych korzvścJ.. 

(wyrz) 

!& DZIENNI~ ŁODZKl ur SS (7366) , 

WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefon lczna 03 
Straż Pożarna 08. 666·41. 595-SS 

499·90, 257-11 
Pogotowie Ratunkowe 09 
Pogotowie 1110 01 

TEATRY 
WIELKI - godz. 19 „Madame 

Butterfly" 
POWSZECHNY 

„Perla" 
godz. 19.15 

NOWY - godz. 19.U „Na szkle 
malowa.ne'' 

MALA SALA - godz. 2-0 „Ofia­
ry obowiązku" 

JARACZA - godz. 15.30, 
„Szkla.nka wody" 

18 

20 IO MALA SCENA - godz. 
„Oskarżyciel publiczny" 

TEATR 7.15 - godz. 18 „Ra-
chunek nleprawdopodobhm-
stwa" 

OPER~KA - godz. 19 „Kaper 
króle ski" (od lat 18). 

ARLE IN - nieczynny 
PINOKIO - godz. 17.30 „Ry­

cerz złotego słońc'!-" 

MUZEA 

SZTUKI (ul. Wlęclcowsklego 36) 
godz. 11-19 

HISTORII RUCHU REWOLU-
CYJNEGO (Ul. Gdańska ;3) 
godz. 10-17 

HISTORII WLOKIENNICTWA 
(Piotrkowska 282) godz. 10-'7 

ARCHEOLOGICZNE I ErNo­
GRAFICZNE (Pl. Wolności U) 
godz. 12-18 

EWOLUCJONIZMU (Park S!en­
kiewicza) godz. 10-17 

LODZKIE ZOO 

czynne w godz. 9-18 
czynna do godz. 11) 

PALMIARNIA 
10-17 

KI N A. 

(kasa 

BALTYK „Zlota Wdówka" 
od lat 16 (franc) godz. 10, 
12, 14, 16, 18, 20 

LUTNIA - .. Zwariowany week­
end" od lat li (franc.) godz. 
10. 12, 14, 16, 18, 20 

POLONIA - nieczynne 
WISLA - „zaraza" od lat '6 

(poi.) godz. 10, 12.15, Ił.30, ·7, 
19.30 

WLOKNlARZ „Kocha~lta 
buntownika" od lat 18 (wł.) 
tiodz. 10. 12 30. 15. 17.30. 20 

WOLNOSC - „Rzeźnik" od lat 
IR (fcanr) ·godz. 10. ~2. :~. 
16. 18. 20 

ZA("'HĘTĄ Pr,ygnd:v m'<I• 
Yogi" Od lat 1 (USA) godz. 

10, 12, 14, 16 „Słoneczniki" od 
la.t 14 (wł.) god1. 18, 20.15 

1111',JA - „Honor samu.raja" 
od lat 18 (jap.) godz. 15.30, 
17.45, 20 

STUDIO - „Powiększenie" cd 
lat 18 (ang.} godz. 17.15, 19.30 

TATRY - Pożegnanie z fll-
mem: .. Ko-peluszek w potrza­
sku" od lat 16 (franc.) sod't. 
10. 12.1>, 14.30, 17, 19.3-0 

CZAJKA - ,.Pan Wołodyjow­
ski" (poi.) od lat H, godz. 15, 
18 

DKM - „Agent nr l" (poi.) od 
lat 14, godz. 16, 18. 20 

KOLEJARZ - nieczynne 
I.OK - ,.Brylanty pani Zuzy" 

(poi.) od lat 18, godz. 15.15, 
17.30 (19.45 projekcja DKF) 

ADRIA - „Napad stulecia" od 
lat 16 (ang.) godz. IO, 12.15, 
14.30, 17, 19.30 

eo 
GDZIE 
BIED~. 
GDYNIA - nieczynne 
HALKA .. Przejazdem w 

Moskwie" od lat 14 (radl.) 
godz. 15.30. ..Synowie Ka: ;e 
Elder" od lat 16 (USA) gooz. 
17.15. 19.45 

l\1LODA GWARDIA - „Poskro­
mienie złośnicy" od lat 14 
(USA) godz. JO, 12.30, 15, 17 :rn. 
20 

MUZA - „Piekielny miesiąc 
miodowi'" od IM 16 (czech.) 
godz. 15.30. 17.45. 20 

OKA - „Czyż nie dobija się 
koni" (USA) od lat 16. godz. 
10. 12 30, 15, 17.30, 20 

POLESIE - .. Troplc!el śladów" 
(rum.) od lat Il, godz. 17. ~9 

POPULARNE - „Karologram" 
(pol.) od la1 16. godz. 17. 19 

PRZF.DWIOSNrn - .Uciec jak 
n3jbi'„i" (pni ) od lat 16. r;. 
11. 1 ~ 1 s, 15 30. 11 :io 20 

POKOJ - „Cię:i.l<.ie czasy dla 

gangsterów" od lal 16, (fr.) 
godz. 15.30, 17.45, 20 

PIONIER - .. Krzyżacy" od •at 
11 (poi.) godz. 11, 14.30, 18.15 

REKORD - „Arabeska" od •at 
H (USA) godz. 10, 12.30, 15, 
17.30, 20 

ROlllA - „Walka o Rzym" od 
lat 14 (wl.-rum.) godz. 10, 
14, 18 

SOJUSZ - „Bąd~ w porcie no-
cą" od la-t H (USA) go:li.. 
17. 19.15 

STOKI - „Pozwólcie im ty~" 
od IM ·11 (franc.) godz. 15 JO 
„Viva Tepepa" od lat 16 (Wł.) 
godz. 20 

STYLOWY - nieczynne 
SWIT - „Szerokość geogratl­

czna zero" od lat H (ja11) 
godz. 10, 12.15, 14.30, 17, 19 oo 

DYŻURY APTEK 

Tuwima 19. Llmanowskle120 h 
Prrvbvszewsklego 86, Gagarina 
6. Bratysławska za, Obr. Sta· 
Lingradu 15. 

DYZURY SZPITALI 

I Klinlka Pol -Gin. AM ul. 
Curie-Skłodowskiej 15 - dzlal­
nica Górna. 

Il Klinika Pol.-Gin. AM - ul. 
Sterlinga 13 - z dzielnlcv Sród­
mleścle poradnie .. K" ul No­
wotki 60 I Kopclń•k 1e!lo 32 

Klinllta WĄM - ul Fornal­
skiej 37 dzielnica P»le&'e 
oraz z dzieln icy Sród•11leście 
poradnie „K" ul Plotrkow>ka 
107 I Piotrkowska 269 

Szpital im. H. Wolf 
La~lcwnlcka 34/36 
Batuty 

U(, 

d?.lelnica 

Szpital Im. H. .Jordana - u(. 
Pr7yrodoicza 7/9 dzlelni~a 
Wld1ew 

Chirurgia ogólna Szpital 
im. Pirogowa (Wólczań5ka 19j) 

Chirurg!a urazowa - Szoital 
im Radiiń3kiego (Drewnv.v-
ska 75) 

Laryngologia Szpital •m. 
Barllckle<(o (Kopc!ń•k'eqo .22) 

Okulls1yka Szoitat 1m. 
Jon.chera (Milionowa 141 

Chlruri;:la I laryngnloJ?:a 11'.l~­
clęca - Szpital Im Korczat<a 
(Armll Czerw„nej 15) 

Chirurgia s1c-1ękD\\1 0·twarzowa 
- Szpila! Im Barlickiego (Kop. 
clń~klego 22) 

Tnksrkologla - rnstytut M~­
dycyny Pracy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Norn::. pomoe lekarl;\ka ~tartl 
Pn~nt<1wi:l ff(lt1111lonwt>~o nr1v 
ul. Sienkic w i cza 131, lei. 666-~6 



w cenie od 350 do 650 zł oraz 

CZÓŁEHłtA I PÓŁBUTY DAMSKIE KRAJOWE 
wyborowe w cenie od 440 do 580 zł 

poleca 
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU OBUWIEM 

OGŁOSZENIA DROBNE DOMEK 4-pokojowy (te-ISPRZEDAl'll ta•nio mie­
lefo-n, ogróde·k) sprze- szka•nie własnościowe 3 
dam z zamianą na mte- pokoje, kuchnię z wygo­

Dr Jadwiga ANFORO­
WICZ, weneryczne, skór-

PLAC 360 m - sprze- szkanle - najmniej M-3 dam! prócz c.o. Chelmy. 
dam. Dembowskiego 21 Oferty „4188" Prasa, Oferty „4146" Prasa, 

ne. 16.30-19. Próclrni- (Chojny) 403ł g P ;otrkowska 96 Piotrkowska 96 
ka a 4787 g 

Dr ZIOMKOWSKI, skór­
ne, weneryczne 16-19. 

„EXAKTĘ-VX-iiOO" nową SIERADZ _ po•kój, ku-
W INOWŁODZU pa,rcelę tanio sprzedam. Tel. chnia, ła,zienka (bez c.o ) , 
zadesio-ną kupię. Ofe,·ty 607--04 4104 g II p. _ bloki _ 34 m , 
„ 401M" Piotrkowska OO SREBRO stołowe (12 o- zamienię na równorzętl-

Piotrkowska 59, opr5ci 
sobót 4635 g 

SPOŁDZIELNIA Lekarzy 
Specjalistów „Zdrowie". 
AL Kościusz.ki 67 lec!y 
i operu.je ży'laki kończyn 
do,lnych, wy·konuje za­
biegi gtnekologlcz..ne w 
znieczuleniu ogólnym. le­
czy w zakresie chorób 
kobiecy-eh, przeprowadza 
badania hlstopatologic,.ne 
i cyto.logi.czne. Prowadzi 
poradnię gLnekQlo,giczną 
dla dzieci i mło<lz'.e-ży . 

sób) nowe okazyj.nie ne lub wlęksi,e w Lodzi. 
DZIAŁKĘ bu<lowlaną - sprzedam. Tel. 660-tl Wiadomość: Sie,ratlz, Wy 4.500 m kw. w Za.ko-·.v1- zwolenia 2-17, Jastrzęb-ca.eh k. Koluszek - ULE z pszczołami spru- s.ka 
sprze<lam. Oferty „4109" dam. Tel. 212-.'IB, po ~0-1------------
Piotrkowska 96 dzLnie 17 4062 g POKOJ, kuchnię 41 'Jl 

WERSALKĘ sprzedam. kw„ centrum, zamcen '~ 
DZIAŁKI budowlane ko- Gliniana 53 40ll8 g na mniejsze z wygoda •f<i . IQ Lodzi s.przedam. W'.a- Oferty „4016" Prasa, 
do.mość: Lódź, tel. U5-87 GITARĘ kla.sycimą _ Piotrkowska 96 

kupię. Tel. 462-28 . 40'17 ~R-A_L_N_E ___ m_a_ł_ż_cń--
DZIAŁKĘ kupię - Julia­
nów, Ra<logoszcz, Hele11')-

Przyjmowanie p"'cjentów wek, W,~rszawska. 
godz. 8-20. Lnforma~je / ty „4190 Pra:sa, 
tel. 664-87 3i42 k kowska 96 

0fer­
Piotr-

eeeee~~eeeeeeeee 

DREWNO OPAŁOWE 
w c.enie 25 zł za 1 OO kg 

oferuje 
przedsiębiorstwom państwowym, 

spółdzielczym, odbiorcom prywatnym 
oraz innym jednostkom gospodarki 

uspołecznionej 

ŁÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
BUDOWNICTWA 

UPRZEMYSŁOWIONEGO 
SPRZEDAŻ PROWADZI 

Dział Zaopatrzenia LPBU w t.odzi, 
uL Urzędnicza 45, pokój 114, tel. 552-03. 

Odbiór własnym trę.nsportem. 

~WQQQ~ 

PODZIAŁ __ _ 
FUNDUSZU ZAKtAO.OWEGO 

Przęll.zalni& Czesank<>w& „Arelan" W Lodzi zawia­
damia, że dokonała już podziału premii 7 fundu­
szu zakJadowegó za rok 1971. Premie wypłacane 
są od dnia 27 marca 1972 r. Reklamacje w powyż­
szej sprawie przyjmowane będą w ciągu 14 dni 
od daty ukazania się ogłoszenia. Po tym terminie 
reklamacje nie będą uwzględniane. 2946-k 

Dyrekcja i Samoirząd Robotniczy ł.ódzkiegio Yrzed-
1iębi1>rstwa Elektryfikacji I Zaopatrzenia Rqlnictwa 
ł Wsi w -Wodę w Konstantynowie, Ul. l.ódzka 27-29 
podaje do wiadomości, że dokonywane są wypłaty 
nagró-d z funduszu zakładowego za rok 1971. 
Ewentualne roszczenia z tego tytułu należy zgła­
azać do dnia 25 kwietnia br. Po tym terminie ża­
dne reklamacje uwzględniane nie b~dą. 32~2-k 

U KOGO ZGAŚNIE śWIATtO 
1. W dnłach od 20 do 22 kWlietnia 1971 r. w 1odz. 

Od 6,30 do 17 
Ulice: Widzewska od toru PKP do Cichej, Cicha, 

Nowy Swiat od toru PKJ? do Cichej, Bato­
rego od toru PKP do Cichej, WłejMa od 
toru PKP do Widzewskiej 1 Jelenia. 

KAMERĘ Pentaoe0tn Au- stwo poszukuje pokoju. 
tomatic now' - sprze- Oferty „4052" Praisa, 
daJm. Pirytowa IO 41 14 Piotrkowska 96 

PSZCZOLY z gniazdami POSZUKUJĘ pokoju sub­
(bez ull) oraz. węzę - lok.a.torskiego. Oferty -
sprzedam. Locl.ź-.Rado• „4075" Pra.sa, Piotrkow­
~OS7'CZ, Sł0tne~i.na 24, do- ska 9'6 
Jazd tramwa.iem 16 1-----------­
HARMONIĘ elektryczną, 2 POKOJE, kuchnię -
2 opony „Trabant", szyn blo,Jct, zamienię na 3 po­
szyte - sprzedam. Lu- koje, kU1Chnię - wygody . 
czak Przybyszewskiego Oferty „4073" Prasa, 
239 a' 4153 g Piotrkowska 96 

PIANINO akordeon POKÓJ z wnęką , ku<!n-
Weltmeister 80 ba.sów - n ia - blo•kl kwaterunk?· 
sprze<lam. Lódź. Obr. we - śródmieście , li p„ 
staUngradu ł3-4 b 4157 wszystkie w;'gody , za-
=.::=:.:.::.------:---:--lmienię na M-4 równo­
KOLA z ogumieniem f 0 rzędne w blokach k f. a-
„W la.tkl" oraz czę-,el terunkowych lub spol-
s-przedam. Tel. 502-89. dz ielczych. Oferty „4032" 
::.go.:..d.:..z_._1_1_-_1_u ____ u_aa __ g Prasa, P iotrkowska 96 

PIA."'IINO i fortep ian - 111-3 - kwaiterunkowe i 
sprzedam. Lódź, tel. pokój, kuchnia - stare 
218-50, godz. 1.5-18 budownictwo, cz~śc!owe 
RURKI blaoehy, czę~ci wygody. zamienię na 

· ó • części samoch»- M-5 rozkla<lowe. Wlado-
g~i;;:e~v,kątownlki, teoW'Tli- mt>ść: tel. 456-67 4033 g 
ki i l.nne żelas-two spne- SAMOTNY członek 
daje ludno-ścI, rzemioslu spóldzlelni poszukuje 
l przedslęb1orstwom - niekrępującego pokoju. 
Sklactn ica SpOldzlel~i Oferty „4089" Prasa, 
„surowiec" U•l. 1,aska •· Piotrkowska 96 
tel. 888~26 w go<lz. 8-14. . 
Do.j.azd tramwadem nr 6 llILODA, pracuiąca po­
do krań>Cówki ul. Wró">- szu.kuje oddzielnego po-
IewskiegQ 2412 k ko~u. Oferty „4108" Pra-

- k sa, Piotrkowska 96 SADZONKI' truskaw~ · ' 
odmiany Senga~senga.n~. Ml.ODA praeu•Jąca P<>-
Pr~yjmujęr za.mówienia s.z.uJrnje pC>koju na a 
na sadzenie wiosenne. miesiące. Oferty „Ul3" 
Tel. 376-46. Dostawa na Prasa, Piotrkowska 96 
miejsce 371ł g DĄBROWA M-3 - 2 P·J­
NADWOZIE do „WarS?.a- koje, kuchnia II piętro, 
wy" po wypadku - ku- słoneczne - zamienię na 
pię. Oferty „4-081" Pr8';;a, 2 ~~·Walerki. Ofe.-ty 
Piotrkowska 96 „4130 Prasa, Piotrko .v­
-----------: s-ka 96 
CIĄGNIK .. URSUS" 328 ----------­
po generalnym remon~le KRYNICA - 2 pokoje, 
na gwara.ncji wraz z częściowe wygody - cen 
przyczepą sprzedam. tru.m. zamienię na Lódź. 
Lódź. tel. 586-27, go<1z. Oferty „4117" Pr.asa , 
18-20 4080 g 

1
_P_i_· o_t_rk_o_w_s._k_a_9_6 ____ _ 

KUPIĘ polskiego Fiata" 
nowego lub po ';,,alym 
przebiegu. Tel. 598-07 

CIECHOCINEK, 
do wynajęcia 

11 Mailwa". uł. 
19, tel. 759 

po.koje 
od maja 
Tętniowa 

94 p 
„SYRENĘ 104" w sMpor'toe: LOKAL 60 m lew., c.o„ dam. Odbiór 
zbycie. Lódt, ZyJ?mU'.l- wo<la cie!Jła, ~tmna. 
t k 1• 1 4082 g ścieki, nadaiący się na ows a ~- pra,lnię odstąpię. Ofe:.-tY 
,.WARTBURGA Sta.nda!":i" ,.4037" ?rasa, PiO•trkQW· 
(1969) - ku'pię. Oferty

1
_s_k_a_96 _______ _ 

„3998" Prasa, P\o,trkow- POSZUKUJĘ malego !o­
ska 96 kalu do proou.kcjl anty-ll•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••H••••••••••••••• importowej. Dzielni.ca W! ~ dzew lu1b Baluty. Lódź b I l 1 

' b ł skrytka pocztowa 20 i ~··t111t11~ BRO JBSZCZe me y o.„ ~o~~~.ATYK~ic:~ko~s~: 
=.= ! Il\ NA WYPOCZYNEK w AFRYCE !itl.

4
' g;d~~el~~--l:roc::a~w~ .,a •1 MATEMATYKA, fizyka • O ~ 1 f: - korepetycje. magislPr !. ~ RUI ,<ie-' I NA KAUKAZIE - Burysz. telefon 587-85 

POTRZEBNI są muzycy : • sa,kso!o.nl.ścl, trę ba.cze. 

• 

• 

zaprasza 

POlSKIE BIURO 

PODROŻY 

„ ORBIS·~ 
AlEKSANDRIA 

9-clnlowe wYCleczki w okresie od X do XII - cena 9.250 zł 
U-dniowe wycieczki w okresie od V do VI - cena 9.550 zł 
U-dniowe wycieczki w okresie od V doVI - cena 12.750 zł 
18-dniowe wycieczki w okresie od IX do X - cena od 10.750 

do 13.450 zł 

SOCZI 
16-dnłowe wycieczki w okresie od VI do X - cena 

od 6.980 do 7.910 zł 

PICU N DA 
16-dniowe wycieczki w okresie od VI do X - cena 

g lta.rzyści. pertkus lś~I i 
inni. Zgło,s2lenla: Poddę­
bice, Pl. Kości uszl'l 28 . 
Zdzisla w Cytro wski 

WOJEWÓDZKA Blbli o•e­
k9 Publiczma w Lod1 i 
unlewa7.nla zagubion11 
legii. slu·żbową nr 19~ 
Danuty Da'Zkiewicz. Al. 
Kościuqzkl 32. wyd. prz"Z 
Wydział Kultu.ry PWRN 

• w Z.od ;>,[ 40Rii g 
ZOFII Kurzawa, Al. Po­
l itechn i·k i 5 skradzlon'l 
lei? it. stude,ncka, nr 21101 
wy d. przez PL. 4049 g 

3.1\>': ZGINĄŁ ole• seter 
brąwwy z bi.alą Iatą na 
piersi. Odorowadzlć ia 
w~m~"!rodr0niem: Ta­
tr:>:ańska 91. m. 62 

RABKA! Pr7,~imuję dzie­
cl na wakq·c1e. Maria 
Miśkowiec, Rabka Pnn 1-
ce 232 2545 k 

NAPRAWIA u szkodzo •1ą 
'(arderobę Cerownia A•­
tv styczna W i<;>ckow«'<'ego 
23. Fra nkll'wska 3n66 I! 

KULTURA- I OKOLICE *· KU„LTIJ „RA. 

Horyzonty węgierskiego kina 
1111111 

To był Interesujący eksperyment. Film o węgierskich na· 
stolatkach pokazano na premierowej projekcji ich rówie­
śnikom w Łodzi. ZMS-owcy Sródmieścia przyjęli „Horyzont" 
bardzo życzliwie. A przecież nie jest to dzieło łatwe. 

Pal Gabor próbuje w nim 
przekazać prawqę o obecnym 
pokoleniu młodych na Węgrzech, 
podejrzeć co ich naprawdę ob­
chodzi, jaki mają stosunek do 
siebie wzajem, do dorosłych, do 
zdarzeń, które wokół nich się 
rozgrywają. Bohater „Horyzon­
tu" nie jest ani dobry, ani zły, 
jest nijaki, nieokreślony, a cza­
sami bezradny. Analiza socjo­
logiczna i psychologiczna oparta 
o autentyczne obserwacje, to 
główny atut filmu Gabora. 

W dyskusji z młodzieżą oka­
zało się, że film podobał się jej 
dlatego właśnie, że jego auto­
rzy zrezygnowali i z czarno­
widztwa i z laklernletwa, sta­
rali się potraktować temat rze­
telnie i serio. 

- Podobne reakcje zaobser­
wowaliśmy wśród widzów na­
szego kraju (10 milionów) jest 
„Mafilmu", zespołu, w którym 
powstał film - Istvan Neme­
sklirty. I cieszą nas one, bo­
wiem na tal<ie opinie liczyliś­
my przystępując do realizacji 
„Horyzontu". 

- W Polsce „łloryzont" ze 

- Jest ich 8, po jednym w 
każdym z miast uni wersytec­
kich. Dzlalaj11 - ogólnie rzecz 
ujmując - podobnie, skupiając 
miłośników dobrego kina. Są 
także, czego w Polsce nie za­
obserwowałem, jakby poligonem 
doświadczalnym dla filmów ro­
dzimej produkcji. zanim film 
węgierski ukaże się we wszy­
stkich kinach, pokazujemy go 
wcześniej w studyjnych, stara­
jąc się zebrać wśród widzów 
opini~, które pozwoliłyby nam 
zadecydowa~. jakim grupom 
społecznym film mógłby naj­
bardziej odpowiadać. Tak np. 
premiera następnego filmu Ga­
bora „Romantycy" odbędzie się 
w· październiku br„ choć poka­
zywaliśmy go w klnie studyj­
nym już w końcu marca. 
· - Jak pan sądzi, wobec ob­

obserwowanego nadal odpływu 
widzów, kto zostanie przy ki­
nie? 

- Odpływy t przypływy pu­
bliczności kinowej obserwowa­
no już nieraz. Nie widżiałbym 
tragedii w istniejącej sytuacji. 

Sądzę natomiast, że należałoby 
zmienić model kina, który prze• 
żył się wcześniej, zanim telewi· 
zory trafiły do każdego domu. 
Wy daje się, że w przyszłości 
kina spełniać będą funkcję po­
dobną teatrom. Jeśli chodzi o 
widzów myślę, że stawiać na· 
leży na młodzież. Stąd u nas, 
od kilku już lat, estetyka fil· 
mowa należy - obok innych 
przedmiotów - do obowiązko· 
wego programu szkól średnich. 
Mamy niezłe podręczniki i do· 
brze przygotowanych wykla· 
dowców. 

- zatem nie upatruje pan 
konkurencji dla kin w telewi­
zji? 

- Posłużę się przykładem. 
Namówiliśmy kiedyś dyrektora 
naszej centrali rozpowszechnia­
nia 11lmów, aby pokazał w te­
lewizji .. _.;iem i pól" Fellinie· 
go jakiś czas po tym, kiedy 
film ten zszedł z ekranów kin. 
Efekt? Telewidzowie pisali i 
dzwonili domagając slę pokaza­
nia dzieła Felliniego w kinach, 
Wnioselc jest chyba prosty: dla 
dobrego filmu telewizja może 
być niezłym środkiem reklamo· 
wym i tylko złemu zagraża. 

Notowała: L. HOSZOWSKA 

względu na fakt, że wymaga on 1------------------------------­od widza większej kultury fil­
mowej, przeznaczony został do 
kin studyjnych. A na Węgrzech? 

Czytelnicu 
- Szedł w normalnym trybie 

rozpowszechniania. Obejrzało go 
dotąd 550 tys. widzów, co zwa­
żywszy na rodzaj filmu i nie­
wielką Ilość mieszkańców na­
szego kraju (10 milionów) jest 
wcale wysoką liczbą. Zresztą 
w przypadku ,,Horyzontu" nie 

.Za kulisami 
o masowość chodziło. 

- Jeśli wspomniałam o ki­
nach studyjnych - na jakiej 
zasadzie funkcjonują one na 
Węgrzech? 

SZANOWNA REDAKCJO I 

Byłam niedawno na jednym 
z koncertów w Hall Sportowej. 
W czasie przerwy trafilam za 
kulisy , gdzie wstyd ogarnął 
mnie za organizatorów imprezy. 

Setna premiera w „Pinokio" 

„Ela w Krainie Ziewaczy" 
1 

fa.br LIJJlek „Phwkio" wlączyl do sweao repertu.a.ru s?tukę 
radzieckiego piiSarza. Aleksa.ndra W<Xkowa „Ela w Kravnle 
Ziewaczy". Warto po~więcić jej plhrę u.wag: I dla.tego, że 
W•Prezentiowa.no ją w interesującym ksztalicie scenicznym. 

a. także I dlGJtego, że jest to w peu;.nym sensie jubileu.szowa, bo 100 
premiera., zrealizowana przez scenę. 

Od pierWszej do se,bnej premiery m:Lnęlo wiele lat. W ciągu. tego 
cza,,yu Tea,tr „Pinokio" nie tylkb wychował sobie widzów, lecz u.dc­
'swnatir również' warsztM swoich lhktorów. Mógl więc pokusić się 
teraz o za.prezentiowan1e „Eli w Kra.inie Ziewa.czy" w odmie<nnej 

-nrz-zu.<ykle f<>rmie interpretacyjnej. 
Na. scenie jego wid.u.jemy Z'a,zwy·cza.j lalki różnego ty(l)U, prowadzo­

ne przez a·ktorów, wypowiadający.eh amonimomo ich tekst. Tu, za­
mia,o;t !mlek, boha.terami spektaklu są aktorzy, z tym., że wµodob­
niając się do lalek, powikladali efekt>oume mroskl różnych zwierząt, 
ptaJców i fantastycznych stworzeń. 

z p~nyrm u.zna•niem trzeba s~wierdz!ć, :!:e P!Cz•k>olw!ek przyzwyczml­
LI się oni do odmien,nej d.~cy.plVny gry, ~u wyU>iązali się ze swoich 
zada.ń z do~kona.lością aktorów teaitrów dramaitycznych. 

Ale te:I: dys.ponowall <llni a.traJccyjnym tekstem. Trefoią &~Ulki są 
przygody małe} dz iewczynki Eul, (Teresa. Siempińska.), która, wę<:Lru­
jąc po K·rainte Ziewaczy zrozwmi!Ua, :ta.ki powinien być jeoj swsunek 
do rodz.iców, a rómnocześnie na.uczyła @ię cmoty solida'NWści i przy­
ja.źni. Towarzyszyli jej StMch na ptaikl (Demu.ta. Bcrk.ows<ka). któ­
remu brak byw rozwmu, nie mlhjq,cy serca Zela,z,ny Drwal (Ja-nu.sz 
Cyl), oraz poirblhwkl<ny odlwagi Tchórzliwy Lew (Tad.ews,z Wojron) ~ 
a wszyscy oni w oz<I>Sie s1u.il()jej wę<trówkt z>naleźl! to czego nie dala 
Im na.twa.. 

W pozostałych rol<Z>Ch wystq.pill: Waldemar SzyTc, Elżb!etia Pta.szyń­
Soka., Stamisla.w Czernik, Mmria. Bierna.t i Szczepam Chęciński. 
Sztu.kę Watkowa., bogatą w wa.lory tvychowlhu;cze, a równocze~nie 

przemawia.jącą do front4zji dzieci, przetlumaczyl wybornie Adann 
Ochocki, który te~ uClltrao/<ey1nil .wtdowisk.o przyjemnymi, lekkimi 
piasankami. Wy,reżyse.rowala je z polotem i fa.nta1?.1ją M-a•rta. J;z,ni.c, 
bMdzo ba,1'wną, znakom.role twnkcjonalmą oprawę sceniczną z<VPropo­
nowal Zyqmunt Smandzl,k. a. pr.zyjemną, IMwo wpClld'ającą w u.cho 
muzykę &komponoll>IU Andrzaj Hund.zilhk. , 

W sumie, choć tybUl sztuki brzmi „Ela w Kra.~nie ZiewCliCZy'', aini 
mlhLl. ;z,nt teź WWl14"zyszący 1lm ~ta-rsi widzowie nie ziewają na. tym 
spek.taklu, ale oklro&ku.ją go bl14"dzo serdecznie. 

M. JAGOSZEWSKI 

Artyści stłoczeni w ciasnych 
i brudnych pomieszczeniach (po 
7-9 osób w jednym pokoju) 
nie mieli nawet na czym u­
s iąść. W hali był ziąb aż pa­
rzyło, a za kulisami duszno i 
przeciągi. żenujący byl widok, 
gdy co raz to któryś z wyko­
nawców niósł herbatę w wątpli­
wej czystości szklance i poży­
wiał się na stojąco. Ponadto 
szklanek było tak mało, że po­
życzano je sobie wzajemnie ..• 
Jedna z artystek przycupnęła 
na zderzaku samochodu (który 
tam stoi i sluży do zmiatania 
Jodu w czasie meczów hokejo· 
wych) i na kolanach trzymała 
jedzenie. Siadano gdzie bądź i 
na czym bądż, nie mając mo· 
żllwości wypoczynku między 
jednym a drugim koncertem. 

Jeżeli chcemy by na estradzie 
artyści nam „blyszczeli" i da­
wali z siebie to co najlepsze, to 
dajmy im wypoczynek w czy­
stych pomieszczeniach za kuli· 
sami. Można przecież nawet w 
hali warunki taicie stworzyć. 
Jest tam dużo zagraconych nie 
wykorzystanych pomieszezeń -
trzeba tylko gospodarza. Nie 
sztuka zebrać pieniądze od 10 
tys. widzów (w cenie 16-65 zł). 

Z poważaniem zażenowana 
KRYSTYNA SZ. 

(Nazwisko l adres znane re­
dakcji). 

Nowinki filmowe. 
JANE FONDA„; 

::.Jest najpoważniejszą kandy­
datką do tegorocznego „Osca­
ra". Kontrkandydatka, to va­
nessa Redgrave. Wśród męż­
czyzn kandydują: Peter Finch 
i Gene Hackman. 

JOE KENNEDY •• ; 

: .. 10-letni syn zamordowane­
go senatora Roberta Kennedy'­
ego zadebiutował w filmie. Wy­
stępuje w jednej z g!ównych 
ról w serialu telewizyjnym pt. 
„Amerykańscy sportowcy", 
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PRACOWNICY POSZUKIWANI 

PRACOWNriow z wykształceniem wyższym, tech­
nicznym lub ekonomicznym oraz przeszkoleniem 
specjalistycznym w zakresie organizacji i proJel<­
towanla. zatrudni natychmiast w Ośrodku Elek­
tronicznej Technik! Obliczeniowej Kombinat 
„P<>nar-Jotes" w Łodzi, ul. Wólc1.ańska 178. Wa­
runki pracy I płacy do omówienia w dziale ka.dr 
komb!.natu codziennie w godz. od 9 do 12. 

M~RARZY, DEKARZY, MONTERÓW inst. c.o. 1 
wodno-kan„ MALARZY, CIESLI, SPAWACZY, 
STOLARZY oraz ROBOTNIKOW torowych, DROZ· 
NIKOW objazdowych 1 zmywaczy tramwajów, za. 
trudni z terenu m. Lo<lzl I poWiatu łódzkiego na 
dobrych warunkach Mle.iskle Przedsiębiorstwo Ko­
munikacyjne w Łodzi. Zgłoszenia przyjmuje i tn­
formacii udziela d.zlał kadr 1 zatrudnienia MPK 
w Lodzi, ul. Tramwajowa 11, p. 2 a, tel. 816-;lO, 
wew. 178 w godz. 8-14 (W soboty do 12). 

KIEROWNIKA z uprawnieniami do robót elektry-· 
cznych, majstra z uprawnieniami do robót elek­
trycznych, kierownika sekcji finansowej, elektro­
monterów z grupą bhp, monterów-spawaczy c.o. 
zatrudni zaraz Miejskie Przedsh;blorstwo Robót In­
stalacji Elektrycznych I Ciepłowniczych. Zgłosze­
nia: dział kadr, ul. Piotrkowska 100, pokój 19, I p. 

prawa Jazdy , LADOWACZY, MONTEROW Sl\MO· 
CHODOWYCH t OPERATORÓW c.m.b. !d:l:wlgl sa­
mochodowe) zatrudni natychmiast Lódzltle Przed­
siębiorstwo Transportowe Bud1>wnlctwa w Łodzi, 
ul. Górnicza 18/36. 1128-k 

WYKWALIFIKOWANE szwaczki do szycia wyro­
bów dziewiarskich na maszynach overlock i steb­
nówkach talerzykowych przyjmą do pracy Zakła­
dy Przemysłu Dziewiarskiego „Iwona" w Lodzi. 
Zgłos zenia przyjmuje dzial kadr i szkolenia, Lódt, 
ul. Sienkiewicza 66. 3215-k 

ZASTĘPCĘ kierownika magazynów ze znajomością 
~ranży metalowej oraz średnim wykształceniem 
i wieloletnią praktyką - zatrudnią natychmiast 
Zakłady Mechaniczne Przemysłu Włókien Sztucz­
nych w Łodzi, ul. Grunw„ldzka 33 tel. 591-10 wewrt. 
24. _Warunki placy do u zgodnienia w oparciu o ta­
ryfikator plac dla przemysłu chemicznego. Zgłosze­
nia przyjmuje dział kadr l szkolenia zawodowego 
codziennie w godz. 7-15, w soboty 7-13. 2378-k 

2 MASZYNISTKI z długolebnlą praktyką - akord 
- zatrudni ą Zakłady Przemysłu Jedwabniczego im. 
gen. W. Wróblewskiego „Ortal" w Lodzi, Hipotecz­
na 7-9. Zgłoszenia przyjmuje dział kadr i szkole­
nia zawodowego w Lodzi, ul. H ipo teczna 13 w 
godz. 7,30 - 15,30, tel. 582--00 wewn. 23. 2416-k 

od 5.500 do 7.600 zł POGOTOWIE Telewi7vin~ ROBOTNIKOW ZURiT. tel. 513-29. god~. NIEWYKWALIFIKOWANYCH za-KISŁOWODSK a-19 (oprócz niedziel). trudni za.r!l2 l.ódzkie Przedsiębiorstwo Budowlane 
17-dn1°owe wyc1"eczki w okres1·e od VII do X - cena Na.nrawy zgłoszo.ne do PL Południe Lódt, ul. Milionowa u. Przedsiębior-~odz. 11 wykmrn1emy t~-od 6.560 do 7.290 zł <?o same•rn dnia stwo posiada hotel robotniczy. Warunki płacy 

Odd • ł ORBISU" k • "ł h Kl" ł • 0-"TYK. Pól„~~n• 1 ~ zgodne z układem zbiorowym w budownictwie. ZIO y 11 OCZe UJq m1 yc 1en OW. """'1, _,_„, __ &róbk i0 •• „~ Zgłoszenia przyjmuje dział kadr pod w.w. adre-•UMIJl•.JIHH•HHH~~~·•••HH'~~H•~H••••HHH•.11HHH••H,a miny usłui 3071 a I sem od godz. 1 do l~. ł·H6-k 

BLACHARZY w zakresie wentylacji, monterów­
spawaczy instalacji sanitarnych, elektromonterów 
oraz układaczy izolacji do pracy na terenie woje­
wództwa łódzkiego - przyjmie Przedsi<;btorstwo 
Robót Instalacyjnych w Łodzl, ul. Strzelczyka 21. 
Informacje tel. 403-30 wewn. 28. 2420-!~ 

PZIENNI~ ŁODZKI nr 85 ~7356~ i 



Milion lon syntetyku 
na wyrób 

samochodów 
aktualnJe około 550 różnych 
detali, w niektórych wozac!l 
marki „Ford" i „Chrysler" jest 
ich jeszcze więcej. Nieco niż­
sze natomiast jest dotychczas 
wykorzystanie mas pl?stycz­
nych w przemyśle samocho­
dowym Japonii - ~a każdy 
wyprodukowany wóz przypada 
tam przeciętnie, zależnie od 
modelu, 12 - 30 kg syntetyku. 

Jak oceniają fachowcy, w 
roku 1980 do wyprodukowania 

jednego samochodu osobowego 
zużywać się będzie w skali 
światowej 100 kilogramów mas 
plastycznych. 

Warto zaznaczyć, że coraz 
więcej mas plastycznych zuży­
wa się w polskim przemyśle 
samochodowym. Samochód 
marki „'Narszawa" zawiera 
około 15 kg syntetyku, ale już 
„Polski Fiat" - 45 kilogra­
mów. 

WTOREK, 11 KWIETNIA 
POOGRA.'U l 

Według ostatnich danych, 
przemysł samochodowy na ca­
łym świecie zużył w ub. ro­
ku prawie milion ton mas 
plastycznych w postaci mat~­
riału konstrukcyjnego. Jest to 
dziesięciokrotnie więcej niż 
wynosiło zużycie syntetyku w 
produkcji samochodów w ro­
ku 1960. 
Najwięcej mas plastycznych, 

bo około 350 tys. ton, zużywa 
przemysł samochodowy USA. 
W NRF zużycie to wyniosło w 
ub. roku 120 tys. ton, w Ja­
ponii - ponad 100 tys . ton, 

lCzvfelnlcy,,DE mo odhudoaę ~fiijt 

10.00 Wiad. 10.05 .,Dia.b?y" 
fragm. 10.25 Kompozyto·r tygo­
dn ia - Jan Bra·hllns. 10.5-0 .,Pro• 
blemy autioma tyzacJi". ll.00 •. z 
repo.rterem po Polsce". u.::s 
Przed XI K<>nkut1Sem Piosenki 
Radzieckiej. 11.44 Skrzynka po­
szukiwania rodzLn PCK. 11.49 
Rodzice a dziec.ko . 12.05 Z kra· 
ju 1 ze świata. 12.25 z krakow­
skiej foootekl muzycznej. 12.15 
Rolnlczy kwadrans. 13.00 ,.Po 
co ta kropka. przy nucie"? 13.20 
Filmowy serwLs. 13.40 Więcej, 
lepiej ta.niej. 13.55 Uwa.ga ni;i­
wypały. 14.00 „Spod kurpiow­
skiej sitrzechy". 14.20 Moty·»y 
historycz.ne w murz;y·ce. 15.~0 
Wiad. 15.05 G-Odzi.na dla dziew­
cząt i chłopców. 16.00 Wlad. 
16.05 Opinie Judi;i parl11. 16.15 
Wspomnien ie o Kai:imierzu Nb· 
wowiejskim. 16.30 Popołudnie z 
mloclo-ścią. 18.50 Murzylta i a.k­
t'-'alności. 19. !5 Ku.pilć, n ie ku­
pić, pe>słuchać warto. 19.30 Z 
wydawnict\\' „Oi>inia". 19.35 Kon­
cert. 20.00 Dziennik. 20.30 Słu­
chamy ka.pel Ju,d<>wych. 20.45 
Kra.ni.ka sportowa. 21.00 Prze-

we Francji - przeszło 90 tys. W ost.atnich dniach na fun-
ton, w Anglii - prawie 70 dusz odburl.owy Z;>.mku Kró-
t ys. ton, we Włoszech _ około· lewskiego w Warszawie, wpla-
48 tys. ton. Do wyrobu jedne- cili za pośrednictwem redakcji: 
go „Volkswagena" zużyto po- uczniowie I Liceum Ogólno· 
nad 26 kg mas plastycznych, kształcącego dla Pracnjący"h 

(NGWOtkl 16) GpGdatkowal! ~ię 
„Mercedes-230" zawiera 39 kg w wys<>koścl 1 grosza dziennie 
syntetyku, „Peugeot-504" od 1 ucznia d<> 1974 roku; 
42 kg, „Fiat-128" - 45 kg, a wplac<>no już 1.193,50 zł; Szko­
niektóre amerykańskie mode- la Podstawowa nr 93 Im. Spa­
l 6 d 50 k w sowsklego (Municypalna l) 
e woz W - pona g. klasa Ila, z inspiracji wycho-

samochodzie „Fiat-128" z masl wawczyni p. Nowak, ze sprze­
plastycznych wykonuje się daży malmlatury - 78 zł; 7a· 
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J 
ak clenie towarzyszą każdemu krokowi t gestowi prezy­
denta Nixona. Czujni, zawsze gotowi do akcji, są wszędzie, 
slu1il może zagrażać ntebezpieczmistw<>, skąd paść może 
strzał. Latw<> ich rozpoznać po jednolicie skrojonych pro­
chowcach, po S7.erokich barach i twarzach bez wyrazu. 
To oni - tajna ochrona prezydencka, kontrolują niemal 
każdy centymetr trasy prezydencldch podróży, bacznie 
sprawdzają każdy otwór wentylac;vjny, przez który można 

by wpuścić trujące gazy, czy każdy dach lub okno będące dogod-
nym punlctem strzeleckim. ' 

Już raz zawiedli podczas zabójstwa prezydenta Ken­
nedy•ego w Dallas. Odium tej przegranej wciąż jeszcze na 
nich ciąży. Stąd może ta gorliwość, z jaką działają obec­
nie, stąd ich ciągła, mniej lub bardziej dyslcrctna ohemrnsć; 
nie tyllrn przy szefie pa1\stwa, jego zastępcy i ich rodz.inach, 
ale również przy byłych prezydentach i ich żonach, przy 
wdowach po prezydentarll. 

Po raz pierwszy tajna ochrona przydzielona została Theo­
dorowi Rooseveltowi w roku 1901, po zabójstwie poprzednie· 
go prezydenta, Williama McKinleya w Buffalo. Amerykanie 
przeraznt sle wówczas, że po jednym morderstwie politycz­
nym nastąpić może drugie i kraj pozostanie bez wla<lzy. 
W ciągu następnych dziesięcioleći „ll:orpus cieni" zwięltszal 
się coraz bardziej, 19 agentów chroni)() Lyndona Johnsona, 

bt) gdy przebywa! on w swym ranczo w Texasie. Dwight Elsen­
C:: howcr mjal z«wsze wokół siebie 18 „tajniaków". 

bi>
- Ogółem jest Ich 1500, z czcg<> 860 zatrudnionych na bieżą­
""" co, przy licznej ekipie byłych i obecnych prezyclentów i wi­

ceprezydentów, ich żon, dzieci. Pozostali przeznaczeni są do 
okazjonalnych zadań specjalnych luh też zastępują swych 
kolegów, gdy ci zaczynają zbyt osobiście traktować sw~· rh 
podopiecznych. Niewskazane jest bowiem, by tajniak i-osia­
dał uczucia, musi on przede wszystkim być doskonale funlt­
cjonującym mecllanitmcm o~It.ronnym, niezawodnym w każ-
dej sytuacji. • 

Nazwa „ochronny gang", Jaką londytiskł „Sunday Times" 
obdarzył pracowników tajnej ochrony, świadczy, że nie cie­
szą się oni zbytnią sympatią spoleczeństwa, i to nie tyllt<> 
brytyjsltiego. Faktem jest, że trudno lubić amerykańskiego, 
bezos<>bowego tajniaka. Trmlno jednalt bez niego się obejsć, 
w kraju, gdzie życie bywa ceną często płaconą przez poli-
tyków, 

rząd Terenowej Organizacji 
Emery~ów K<>le~nwych \V Z..odzi 
(Zachodnia 97) - 558 zł; pra­
Ci>Wnlcy Miejskiego zarządu 

Kin (Nowotki 247/249) - 470 zł; 

Marek Sobińskl (Gołębia 8) -

20 zł; klasa VIia Szkoły Pod-­
stawowej nr 9 (Wapienna 17) 

- 200 zł; Józefa Horodyska kie­
rowniczka świetlicy przy Szlrn· 
le Poddstawowej nr 148 (Du­
bois 7/9) wrganłzowała Wśród 

ml<>dziuy zbiórkę, która przy• 
niosła 250 zł. 

Nadal codmennle w god1. 
10-16, w sekretariacie naszej 
redakcji (Piotrkowska 96, lewa 
oficyna, lIJ piętro, Winda czYu­
na) przyjmujemy wpłaty go­
tówkowe na fundusz odbudowy 
Zamku Królewskiego w War­
szawie. Wpłacający otrzymują 

kwit kasowy oraz pamiątkowa 
plakietkę. (jp) 

Rabka 
nailepsza 
Już po raz drugi z rzędu po­

pularne dziecięce uzdrowisko w 
Rabce' zdobyto wśród 25 krajo­
wych uzdrowisk pierwsze miej­
sce. Drugie miejsce przyznano 
Iwoniczowi, a na trzecim upla­
sowały się ex aequo: Nałęczów, 
Busko i Po.lanica. 

Wyróżnienie ot~zymat'a Rabk<i 
dzięld dobrej gospodarności, a 
także za osiąganie dobrych wy­
ników w lecznictwie. W Rabce 
jednorazowo leczy się ponad 3 
tys. dzieci 1 dorosłych. 

gląd wy>da.rzeń. 21.20 „Gre{1a-
dier filozof" słuchO'\v.isko. 
22.10 Wiązanka 1):1-elodli. 22.20 
Spa.tkanie z o-perą,. ?:3.00 II wy­
danie dzienniika. 23.10 Prze~lą­
dy 1 poglądy. 23.2'1l Ciekawostki 
,.Polsltich Na.grań•'. 23.45 Kwa­
dra1ns rcsyjS'kLch ballad. 24.00 
Wiadom-0ści. 

PROGRAM II 
9.30 Wiad. 9.35 z życia. zw. 

Radz. 9.55 Mu.sican.e. 10.25 Au.d. 
o twórczości J.. Krzysztonia. 
10..55 Utwory współczesnych 
kompozytorów C1Zechcsłowa ckich 
i. ju.goslowia-ńskt{!h. 12.05 z kra· 
ju i ze świata. 12.2-0 Utwory 
fletowe. 12.40 (L) Komllnikaty. 
12.45 (L) Rep. llte-rar.kl. 18.05 
(L) „Z foll!otek.i m-elomana". 
13.40 „Chłopa.ee na kucu" 
fragm, 14.00 Wiad. 14.05 Przed 
mikrofonem W. Kisiele·wsk.i I 
M. Tomane-1w;:ki. 14.20 Nowości. 
Wydawnictwa · „Synkopa". 14.45 
Błękitna sztaJle.ta. 15.00 Kompo­
zyto-r tygodnia - Jan Brahms, 
16.00 Wiad. 16.i05 Z najnowszy(::l\ 
nagrań. 16. 20 ,.Cyrk przebo· 
Jów". 16.45 (L) A•ktualnośct 
łódzkie. 17.00 (L) Gra Orkiestra 
Radia NDR. 17.25 (L) ;,Dw>ie 
strony medalu" - ma.g. 17.55 
(L) „Lódzcy soliści prze·d mi· 
krofo·nem". - Recital focte.p. T. 
Chmielewskiego. 18.20 W!d:Jo­
krąg. 19.00 Echa dnia. 19.15 
Lelccja ję'Z. ang. 19.30 Spotka­
nie z Pr. Ut. 21.16 utwory łor• 
tepia!l10-\.Ve. 21.30 ,.Mat.ka" 
rep. 21.50 Raclio'\ve debiuty pl>J­
senkarskie. 22.00 Z kraju ! ze 
świata. 22.30 W!ad. sport. 22.33 
„W imieniu p.ra,wa". :<2.48 
.i•Dzień szaka.Ja" - tra.gm. 23.08 
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Przełołyła M. Wisłowska 

- Ponieważ od pięciu tygodni obserwował ten dom 
z okna pokoju, wynajętego w hotelu „Lambert". 

- To znaczy, ze na podstawie informacji, Iz jakiś 
osobnik wynajmuje pokój w hotelu o dwuznacznej re­
putacji, pan wyciąga takie wnioski.„ 

- To nie „jakiś osobnik", tylko wiadomo kto! Bo· 
nore Cuendet, który od lat prawie trzydziestu„." 

I wówczas opowiedziałby sędziemu o dziwnych upodo· 
baniach i sposobie postępowania Cuendet•a, 
„Złapał go pan na. gorącym uczynku?" 
Maigret musiałby przyznać, źe to mu się nigdy nie 

udało. 
- „Miał klucze do bramy tego pałacyku? 
-Nie. 
- Był z kimś, kto tam pracował, w zmowie? 
- Mało pmwdopodobne. 
- A pani Wllton była wtedy w domu? 
-Tak. 
- I służba? 
- Także. 
- A więc?„. 
- Cuendet nigdy nie wchodził do mieszkania, w któ-

rym nikogo nie było. 
- Przypuszcza pan, ie ~ kobieta." 
- Nie ona. 
- Tylko kto? 
- Jej kochanek. 
- Skąd pan wie, ze ona ma .kochanka? 
- Powiedział.a mi to Olga. kt6ra mieszka w tym sa· 

mym hotelu, naprzeciwko pałacyku. 
- Kto to jest Olga? 
- Prostytutka, 
- Widziała ich oboje razem w łózku? 
-Nie. 
- Tylko co?„. 
- Widziała jego samochód. 
- I kto to jest. ten jej kochanek?, 

-107-

- Wilton. 
- Wilton?! Jej były mąż? 
- Nie. Jego syn". 
Obrazy stawały się coraz bardziej mgliste f ooraz bar• 

dziej chQOtyczne. 
Maigretowi zdawa.ło się, ie widai ja.k sędzi& śmieje 

się szyderczo, co nie byłoby w zgodzie z jego chara.kte­
rem. 

„To jakieś insynuacje... Ta pani, I Jej pasierb.~ 
- W swoim czasie ojciec i synow&.N 
- Co to znam:y?" 
I Maigret opowiedziałby to, co wiedział o Lidzie, plę0 

knej modelce, która wyszła za mili za syna, a. została 
kochanką ojca. 
Czyżby takie rzeczy były mozliwe? Czy ta.ki człowiek, 

jak sędzia śledm:y, człowiek poważny, należący do naj. 
lepszego towarzystwa. w Paryżu, uwierzy, ie.„? 

„Spodziewam się, ie pan ma takie i inne dowody"• 
- Tak, panie sędzio„." 
Zasnął widocznie na dobre, gdyż śniło mn się, ie WY· 

ciąga z kieszeni malutką saszetkę, w której znajdują 
się dwa ledwo widoczne włoski. 

- „Co to jest? Co to ma być? 

MTW ~' 'M:trUiJJ YJYfAWlPRT§J, utrrll TM . 

W czwartek rozpoczynamy druk 

„Ha oczach wszystkich" 
• SAMOBÓJSTWO CZY MORDE1RSTWOł 

.e CO SIĘ STAŁO Z BEATRIXł 
oto zagadki, które Czytelnicy będą 

rozwiązywać czytając 

„Na oczach wszystkich„ 
JUŻ W NAJBLIŻSZY CZWARTEK!ll 

ltiJ Z Z Z Z TJJJTJUMU#J TJiJt JJ!JJTMTJTJJJOOW#f t Z Jl 
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MiędzY'nar<Xiowa Trybuna Kom­
pozytorów - Paryż 71. 23.50 
Wiadomości. 

PROGRAM m 
12.05 z k.raju i ze śWiata. 

12.25 Za kierownicą. 13.00 Na 
kieleckiej a,ntenle. 15.00 Telehi· 
storie. 15.10 Album muzyki u­
niwersalnej. 15.30 Ekspres >'l1 
przez świat. 15.35 Czym jest 
arcMtektura. 15.50 Z prywatnej 
płytoteki. 16.15 Fr. Liszt 
Wielka fanta,z.J a „La Clkhette" 
Paganiniego. 16.3-0 Melodie znad 
Ma.rza Sródziemnego. 16.45 Nasz 
rok 72. 17.00 Ekspresem pnez 
śwla.t. 17.05 Quodlibet. 17.30 
„Szaleniec z Bergerae" - odc. 
pow. 17.40 W kręgu jazzu. 18.05 
Momenty mu.zycz.ne. 18.10 Ana­
lizy 1 syntezy - a ud. publicy­
styczna. 18.30 Ekspresem pn~z 
świat. 18.35 Mój magnetofo.n. 
19.00 Ksiątka tygodnia „ Ta­
deusz Paiwliko·wski i jego kra­
kowscy aktorzy". 19.15 Sombre­
ro Pełne mu;;;rki. 19.41! Polity­
ka dla wszy'Stklch. 20.00 Nowe, 
nowsze i najnc.wsze. 20.40 za­
częło się w Port Elizaibeth -
gawęda.. 20.50 Muzyka z A·nty­
poclów. 21.30 Na estradzie Bar• 
bara R:rafttówna. 21.40 Na po­
boczu wielkiej polltY'ki - tel. 
:U.50 Z nagrań Johna Ogdona. 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiazda 
siedmiu wi.eczo.rów - The 
Beatles. 22.15 „Potop" - odc. 
22.45 PairY'Skte piosell!kl. 23.00 
Poeci węgierscy. 

TELEWIZJA 

PROGRA!\1 I 

PROGRAM U 

17.20 Swia,t w kamerze n~; 
szyeh re.porterów: z kamer!ł 
prz,ez; Ku•bę - „Na kll•bań.skl~j 
wsi"; „St-ary człowiek z Coji­
mar". 17.45 Swiat pod milcro­
skopem jonowym". 18.15 Wieś 
jaka Jest - program pt11blicystY• 
czny. 18.45 En francals (19) -
telewizyjny kurs jęz. franc. 
19.20 Dobra.noc. 19.30 Dziennik:. 
20.00 Algil.er - TV Atlas Swta­
ta. 20 . .>5 „Pamięci profesora" 
- Zbi§niew Drzewiecki. 2.1.20 
24 go.dziny. 2t.30 Instytut Tech­
niki Cieplnej z cyklu: Instytu­
ty a praktyka. 22.00 Russkij ja­
zyk po TV (26) (poiwtórzenie). 
22.30 KLno wel'"Sji oryginalnej 
,,Captured w pułapce" - film 
ang. (NLcholas Nkklelb~ odc. 
vm. 

Po ciętkll.eJ chorobie zm:tl't 
8 kwietnia 1972 r., najuko­
chańszy Mąż i Ojciec 

S. t P. 

EUGENIUSZ 
ZAKRZEWSKI 

LAT 36 

Pogrzeb odbę&lle się dnia 11 
k,wietnia br. o godz. 16 z ka­
plicy cmentarza na Radogo­
szczu, o czym zawlaclamiają 
pogrążena w glębok.lm smutku 

ŻONA z DZlEC!llI 
ł POZOSTALA RODZINA 

10.00 ;,Prawdzie w oczy" -
film fab. prod. pol. (od 19 lat) I•••••••••••••• 
(W). ll.55 Język pols-ki dla klas 
IV lic. (W). 12.45 Przysposoble­
n le r.o1nicze (z Kra.koiwa). 13.55 
Przysposobienie ro·l·nlcze (z 
Krakowa). '15.20 Poutechruka 
TV - Matema.tyka rok I -
„CaUti niewłaściwe" (Wr.). 15.55 
Pole obsz.a,ru płaskiego (z Wro­
cła•wia). 16.30 Dzien.nl.k (W). 
16.40 ,.Dni wi,elkl~j flo-ty" (ze 
Szczecina). 17.10 Wiadomo~cl 
dnia (L). 17.30 TV Ekran Mło­
dych (W). 19.20 Dobranoc IW). 
19.30 D:iiennl.k (W). 20.00 Przy­
pomhnamy, radtimy tW). 20.05 
fłPra\Vdz.i.-e w oczy" - f.il-m fab. 
prDd. pol. (od lat 16) (W). :IJl..40 
Konta.kty (W). 22.10 Dz.iennlk 
(W). 22.30 P(}litech111Lka. TV -
Ma te.maityka. I roku (.powtórz1>­
nie z WTocłaWia). 23.05 Poli­
technik.a TV - Ma.temMyka 
I roku (powtórzenie z Wr-0cla· 
Wia). 

W dniu 9 kwletnla 1972 r<>ku 
zmarr, w wieku lat 85, nasz 
ukochany Ojciec. Teść i Dzia­
dek 

S. t P, 

STEFAN 
SZCZESNIAK 

Na.boźeństwo :l:a.lobne odpra­
wione zostalll.ie dnia. 12 kwiet· 
nia br. o godz. 6,30 w koście­
le parafialnym św, Ducha. (pl. 
WoJno~c.i), Pogrzeb Gdbędozie 
się tegoż dnia o godz. 16 z 
kaplicy cmentarza. pt-zy ul. 
Ogrodowej, o czym z głęb,Okłm 
żalem zawiadamia.my 

COlix.A; ZIĘC, WNUCZKA 
l POZOSTALA RODZINA 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim Przyjaciołom. lillnaJomym1 Sl\Sladom. 
w.i:ięlll udział w pogrzebie 

· S.tP. -

RYSZARDA JA·KUBOWS1KIEGO 
a w szceegótności: Rodzinie za okatZa.nie serca, Doc. Dr Ka­
zimierzowi Modrzejewskiemu l Lidli Lewiic.kle! za "Wiele po­
święcema, trudu i pomocy w Zakopanem i ostatniej dr-Odze, 
za. serdeczne współczucie Dyrekcji i Nauceycielst.wu LO im. 
M. Kopernika, wzruszające okazanie serca. KlOleżankom i Ko­
legom szkolnym, Kierownlczce a: Teatru Poezji- przY MDK 
l Kolegom z .Klub6w. aerdeczne podzięlm.wani.e składa. 

w dniu Ił kwietala l&tt -. 
zmaid nagle 

S. t P. 

MIECZYSŁAW 

MICHAtOWSK1 
Wyprowadzenie zwłok odbę· 

dzie się u kwietnia br. o 
godz. 16,30 z kapllcy cmenta­
rza na Zarzewie, o czym po­
wiadamiaf11 pogrążone w smu. 
tkU 

CORKI ł POZOSTAŁA 
RODZINA 

Dnia ' Jcwietnla 1972 r. zmar· 
ła., prUBY'VSZY Ia.t 83, nasr;a 
najukochańsza Zona. Maika i 
Babcia. 

S. t P, 

BRONISŁAWA 
PRZYBOREK 

PogTzeb odbędzie się n kwie­
tnia br. o godz, 15,30 z kaplicy 
cmentar1Za na DOiach, o ooym 
powiadamia pogrąilona. w głę· 
bokim talu 

RODZINA 

Dnia 9 kwietnia 1972 r. zmarł 
przeżywszy Ja.t 89 

S. t P. 

STEFAN 
GIBKI 

Pogrzeb Gdbl)dzie się 11 kwie· 
tnia br. o godz. 16,30 z kapli­
cy Starego Cmentarza przy ut. 
Ogrodowej, o ca.ym p<>wiada­
miajó\ pogrążeni w glębOk.l.m 
smutku 

ZONA, CORKA; SYNOWIE, 
SYNOWE i WNUKI 

ANNA .JAKUBOWSKA 

Dnia 7 kwietnia 1972 r. zmarł, 
po krótkich l ciężkich clerplc­
macb, najukocllańszy nasz je­
dyny Syn. p_rzeżywszy lat 1ł 

S. t P. 
JAROSŁAW 
Rf6GOWSKI 

uczeń Szkoty Mozycznef, 
Msza św. odprawlon& zosta­

nie dnia 11 kwietnia br. o 
goctz. lł,30 w kościele św. Jó· 
zefa pr.zy ul. OgrodGwej 23 
a pogr.zeb dnia 11 kwietnia br. 
o godz. 15,30 z kaplicy Stare· 
go cmenta.rza przy uL Ogro­
dowej, o czym zawtladamia.j/ 
zrozpaczeni 

RODZICE I NAJBLlZSZA 
RODZIN~ 

Dnia ł kwietnia 1972 r. zmarł 
na.gie, przeżywszy lat 63, nasz 
najukocbańs'ZY Mąż l Ojciec 

8. t P. 

PIOTR 
WIETESKA 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
11 k.Wietnia br. o godz. 16,36 z 
kaplicy cmen~ św. Frao­
cl.szka przy Ul. Rzgowskiej, o 
czym zawiadamiają pog·rąźone 
w glębokim smutku 

ŻONA, DZIĘCI 
l POZOSTAl..A ~ODZINA 

W pierwszą bolesn11 rocwnlcę 
śmlercl 

S. t P. 

MARIANN V 

TOBIAS 
z do.mu MERDA 

zostanie odpra.w.Wna dnia. 12 
kwietni.a 1972 r. o godz. 19 
msza św. w kościele Katedral­
nym św. Stanisława KGStkJI 
przy Ul. Piotrkowski~j, na któ­
rą uprasza ży~wycb pamię­
łli Zmarłej 

CORKA 
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